
Zastrzelony przez funkcjonariusza 41-latek 
miał już na koncie napaść na policjantów

Prokuratura Rejonowa w Nowym Są-
czu wyjaśnia okoliczności tragicznych 
wydarzeń. 11 października na ulicy 
Lwowskiej przed południem ubrany 
w długi płaszcz i wysokie gumiaki 
mężczyzna miał poruszać się ulicą, 
trzymając w ręku nóż. W zgłoszeniu 
mowa była także o groźbach, jakie kie-

rował w stosunku do kobiet. Interwe-
niowała policja, a podczas działań do-
szło do postrzelenia 41-latka, który 
w wyniku poniesionych obrażeń 
zmarł. 

–  W tej sprawie prokurator wszczął 
śledztwo dotyczące czynnej napaści 
na funkcjonariusza policji z użyciem 
niebezpiecznego narzędzia w postaci 
noża – informuje prokurator Justyna 
Rataj-Mykietyn, rzecznik prasowy 
Prokuratury Okręgowej w Nowym 
Sączu. 

Postępowanie jest na wstępnym 
etapie i jak do tej pory ustalono, że 
funkcjonariusze Komendy Miejskiej 
Policji otrzymali zgłoszenie i podej-
mowali interwencję w związku z in-
formacją o agresywnym mężczyźnie, 
który miał poruszać się ulicami No-
wego Sącza z nożem w ręku. 

– Podczas interwencji funkcjona-
riusze wzywali mężczyznę do od-

rzucenia noża, a także do zachowa-
nia zgodnego z prawem. Mężczyzna 
nie reagował na polecenia i w dal-
szym ciągu zachowywał się agre-
sywnie. W tej sytuacji funkcjonariu-
sze podjęli decyzję o użyciu środka 
przymusu bezpośredniego w po-
staci tasera (paralizator – przyp. red.) 
– relacjonuje przebieg zdarzeń pro-
kurator Rataj-Mykietyn. – Ten śro-
dek okazał się jednak nieskuteczny. 
Mężczyzna w dalszym ciągu był 
agresywny i ruszył z nożem w kie-
runku policjantów. W związku z tym 
jeden z funkcjonariuszy oddał 
strzały w kierunku mężczyzny. 

Policjanci niezwłocznie udzielili 
postrzelonemu mężczyźnie po-
mocy medycznej, a po przybyciu 
na miejsce zdarzenia karetki pogo-
towia, przekazali go zespołowi ra-
towników. 41-latek został przetrans-
portowany do szpitala w Nowym 

Sączu, gdzie wskutek doznanych 
obrażeń zmarł. 

– W tej sprawie na miejscu zdarze-
nia pod nadzorem prokuratora pro-
wadzono oględziny. Równolegle 
swoje czynności prokurator rejonowy 
wykonywał w siedzibie Komendy 
Miejskiej Policji w Nowym Sączu, 
gdzie zabezpieczono tasery, broń 
służbową, a także zapisy z kamer na-
sobnych funkcjonariuszy oraz doku-
mentację – dodaje rzeczniczka sądec-
kiej prokuratury. 

Policjanci, którzy uczestniczyli 
w interwencji wobec 41-latka, zostali 
poddani badaniu na zawartość alko-
holu w wydychanym powietrzu. 
Wszyscy byli trzeźwi. Funkcjonariusz, 
który oddał strzał, nie został jeszcze 
przesłuchany. Będzie przesłuchiwany 
w charakterze świadka. 
ą

Nowy Sącz

– Str. 3
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Relaks 
Krzyżówki  
do kawy. 
Nowości  
w programie TV 

Lisia Góra (pow. tarnowski). Budo-
wa obwodnicy jest zagrożona przez 
kontrolę z ministerstwa, ale zarząd 
dróg się nie martwi – Str. 4
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Podhale 

Osiem rozbitych aut i dwie 
uszkodzone stacje benzyno-
we to efekt szalonego rajdu 
59-letniej Warszawianki – Str. 4

Kontrowersje sportowe 

Michał Listkiewicz nie 
przyłącza się do narze-
kań na sędziów 
piłkarskich. 
Wady widzi 
u piłkarzy – Str. 15

Śmiertelnie postrzelony przez 
policjanta podczas niedziel-
nej interwencji na ul. Lwow-
skiej mężczyzna był już wcze-
śniej notowany za czynną na-
paść na funkcjonariuszy poli-
cji. Jak przekazała sądecka 
prokuratura, kary uniknął, bo 
w momencie dokonania czy-
nu miał zniesioną poczytal-
ność. Trwa śledztwo w spra-
wie niedzielnego zajścia. 

Alicja Fałek

Brak wrażliwości 

Odzież polskiej 
firmy wyglądała 
jak pasiaki 
z Auschwitz
Po burzy w internecie firma wycofała 
ze swojej oferty kontrowersyjny strój 
(„w niebieskim odcieniu z retro pa-
skami”). Szkoda, że dopiero po burzy
– Str. 5

Wadowice. Rynek przejdzie meta-
morfozę. Zmiana będzie ewolucyj-
na, ale efekt ma być wspaniały, 
wręcz rewolucyjny! – Str. 4

Susza 

Klimkówka jest w agonii. Księżycowy 
krajobraz w miejscu jeziora przeraża, 
tak samo jak kości znalezione  
na Wyspie Nieumarłych – Str. 3
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Skrzyszów to teraz jedna z najbardziej 
dynamicznie rozwijających się gmin 
pod Tarnowem. Powstają nowe za-
kłady, m.in. wzdłuż DK 94, a także 
przy drodze prowadzącej z Ładnej 
przez Skrzyszów do Szynwałdu. 

Od kilku lat systematycznie rośnie 
też liczba mieszkańców. Na koniec 
ubiegłego roku w gminie Skrzyszów 
było zameldowanych 14 201 osób. 
W 2025 r. nowych zameldowań było 
278. - Obecny rok będzie rekordowy 
pod względem liczby wydanych po-
zwoleń na budowę. Złożono już bli-
sko 200 wniosków, a przed nami jest 
jeszcze niemal cały kwartał - zauważa 
Marcin Kiwior, wójt Skrzyszowa. 

Co istotne, planowane inwestycje 
mieszkaniowe dotyczą nie tylko bu-

dynków jednorodzinnych, ale rów-
nież „bliźniaków” oraz w zabudowie 
szeregowej. Związane jest to m.in. 
z tym, że cały teren gminy został 
wcześnie objęty planami zagospoda-
rowania przestrzennego, co zdecydo-
wanie usprawniło procedury zwią-
zane z rozpoczęciem inwestycji. 

- Pod względem wydanych po-
zwoleń na budowę prym wiodą 
zwłaszcza Pogórska Wola i Ładna, ale 
sporo buduje się też w samym Skrzy-
szowie – wylicza Marcin Kiwior. 

Rośnie też liczba osób, które decy-
dują się zamieszkać w gminie 
Skrzyszów i przeprowadzają się 
na wieś zarówno z Tarnowa, ale też 

z Krakowa czy Rzeszowa. Atutem są 
nie tylko niższe ceny za nieruchomo-
ści, ale też dobra lokalizacja - blisko 
miasta oraz atrakcyjna oferta dla mło-
dych rodzin. Gmina inwestuje 
w szkoły, przedszkola, a także powięk-
szyła samorządowy żłobek, który 
w tym momencie będzie dysponował 
już blisko setką miejsc. 

Efektem dużego zainteresowania 
Skrzyszowem jest m.in. rozpoczęta 
budowa nowego osiedla w ramach 
Społecznej Inicjatywy Mieszkanio-
wej. W Górnym Skrzyszowie powsta-
nie na początek 16 mieszkań, ale to 
prawdopodobnie dopiero początek 
większej inwestycji. Zainteresowanie 
nowymi mieszkaniami było spore. 
Zgłosiło się ponad 30 osób. Wnioski 
składali zarówno mieszkańcy gminy, 
jak i chętni spoza niej. 

- Nie poprzestajemy na tych ośmiu 
budynkach i już jesteśmy wstępnie 
dogadani ze spółką, że będziemy bu-
dować kolejne. Teren mamy, musimy 
jeszcze uregulować tylko kwestie 
związane z drogą. Planowane jest tam 
naprawdę spore osiedle, ale wyłącz-
nie w zabudowie szeregowej jedno-
rodzinnej. Nie chcemy stawiać tam 
bloków, bo nie pasują do tego miejsca 
- tłumaczy Marcin Kiwior.  ą

Hajda do Skrzyszowa! Wiele osób 
wybiera życie na wsi, ale blisko miasta

BOOM MIESZKANIOWY

Już blisko 200 wniosków o po-
zwolenie na budowę złożono 
w tym roku w gminie 
Skrzyszów koło Tarnowa. Sa-
morząd szacuje, że wraz z bu-
dową nowych domów w naj-
bliższym czasie w poszczegól-
nych miejscowościach gminy 
może zamieszkać nawet ty-
siąc osób.

Paweł Chwał

Gmina rozwija się dynamicznie 
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Grzegorz Tabasz 
 
Na liście ptaków, które zostają u nas 
na zimę pominąłem wczoraj jeden 
gatunek. Ładny, mądry i … hała-
śliwy. Niniejszym biję się w pierś 
i zwracam honor. Mam na myśli 
sójki. Bardzo ładny stworek wielko-
ści znanej wszystkim kawki. Brą-
zowy tułów i ozdobne biało-niebie-
sko-czarne paski na skrzydłach. Plus 
krasiasty ogon. Rozczochrana 
główka i duży zbójecki dziób. Sójki 

są nieufne, podejrzliwe, płochliwe. 
Zwykle pracują w parach. Gdy jeden 
ptak penetruje otoczenie w poszu-
kiwaniu jedzenia, drugi siedzi 
na czatach. Potem następuje 
zmiana ról. Na widok człowieka 
wrzeszczą jak oszalałe i uciekają. 
Spotkacie je (czy raczej usłyszycie 
ochrypłe głosy) na kraju lasu czy 
parku. Sójka wczesnym rankiem za-
gląda od ogrodów. Znika, gdy tylko 
ludzie wyjdą na zewnątrz. Ptaki 
mają dobrą pamięć, w której zacho-

wały wspomnienia bezlitosnej 
walki wydanej im kiedyś przez my-
śliwych. Przyłapane wielokroć 
na pustoszeniu cudzych gniazd, 
natychmiast trafiły na wysoką po-
zycję listy szkodników. Bez żad-
nych dowodów. Poniewczasie oka-
zało się, że straty w postaci zabi-
tych zajączków, bażantów czy inne 
ptasiej drobnicy są mocno przesza-
cowane i sójkom wreszcie dano 
spokój. Ostatnio przyrodnicy za-
częli ptaki doceniać. Jesienią groma-
dzą zapasy nasion w licznych ma-
gazynach - dziuple, dziury w ziemi. 
Część zgubią, o innych zapomną. 
Z porzuconych żołędzi i orzechów 
wyrasta nowy las.

Rozczochrana główka i duży 
zbójecki dziób, czyli sójka

PRZYRODA

14.10.2026
Środa

Dawid Foltyniewicz: Olisadebe zagrał  
20 minut. Sentyment wygrał cały mecz 

W
 sporcie można zarobić nawet na sentymencie. I bardzo 
dobrze. Po wizycie w Kłopotowie (woj. dolnośląskie) 
trudno mi znaleźć powód, żeby kręcić nosem na ostatni 
oficjalny występ Emmanuela Olisadebe. 47-letni napast-

nik zagrał 20 minut w barwach KS Kłopotów-Osiek. Sportowego 
zbawienia dla klubu z A-klasy z tego nie będzie. Za to wydarzenie, 
o którym długo będzie się mówiło, już jest. 

Na półtorej godziny przed pierwszym gwizdkiem odbyła się 
konferencja prasowa. Z zegarkiem w ręku: 150 sekund. Olisadebe 
przyznał, że sam jest zaskoczony lekką tremą. I w zasadzie tyle. 
Cała otoczka miała jednak rozmach. Ogólnopolskie telewizje, 
prawie tysiąc widzów, wójt gminy Lubin Norbert Grabowski i bo-
hater wchodzący na boisko w zielonym dymie, w barwach klubu. 
Do tego kiełbaski, karkówka i niedzielne spotkanie, na które przy-
szło się dla czegoś więcej niż wyniku. 

Klub przygotował około stu koszulek z nazwiskiem i autogra-
fem Olisadebe, po 280 zł. Gdyby wszystkie znalazły nabywców, 
dałoby to 28 tys. zł przychodu. Od tego trzeba odjąć koszty, ale dla 
małego klubu taka okazja ma znaczenie. Do tego dochodzi zain-
teresowanie mediów, które zwykle boiska w Kłopotowie nie od-
wiedzają. Jedno nazwisko wystarczyło, żeby miejscowy futbol do-
stał swoje pięć minut w całej Polsce. 

Olisadebe dostał pożegnanie, klub szansę na zarobek i rozgłos, 
mieszkańcy wydarzenie, jakiego Kłopotów prawdopodobnie 
jeszcze nie widział. Całkiem dużo jak na 20 minut gry człowieka, 
którego największe reprezentacyjne chwile przypadły ćwierć 
wieku temu. Sentyment miał tego dnia swoją cenę. Miał też war-
tość. ą

Komentarz na dziś

publicysta

POGODA

dziś 
13°C/7°C

jutro 
13°C/3°C
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ą - umieszczenie takich dwóch 
znaków przy Artykule, 
w szczególności przy  

Aktualnym Artykule, oznacza 
możliwość jego dalszego 
rozpowszechniania tylko  

i wyłącznie po uiszczeniu opłaty 
zgodnie z cennikiem 

zamieszczonym na stronie 
www.gazetakrakowska.pl/tresci 

i w zgodzie z postanowieniami 
niniejszego regulaminu.
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W ramach śledztwa czynności wy-
konywał m.in. biegły z zakresu ba-
dania broni i balistyki z Laborato-

rium Kryminalistycznego Komendy 
Wojewódzkiej Policji w Krakowie.  

Świadek nagrywał zajście 
Zabezpieczono również zapisy 
z monitoringu, który obejmuje miej-
sce zdarzenia, a także przesłuchano 
świadków, którzy potwierdzali, że 
41-latek zachowywał się irracjonal-
nie. Jednym z przesłuchiwanych był 
naoczny świadek tych wydarzeń, 
który całe zajście nagrywał. To na-

granie również zostało włączone 
w poczet materiału dowodowego. 

- Prowadzone są też czynności 
dotyczące użycia broni przez funk-
cjonariuszy policji i ewentualnego 
przekroczenia uprawnień w tym za-
kresie. Jest to standardowa proce-
dura w tego rodzaju przypadkach. 
Na późniejszym etapie materiały 
w tym zakresie zostaną wyłączone 
do odrębnego postępowania - pod-
kreśla prokurator Rataj-Mykietyn. 

W przeszłości był notowany  
Z posiadanych przez prokuraturę 
informacji wynika, że wobec 
zmarłego mieszkańca Nowego Są-
cza w przeszłości toczyło się postę-
powanie karne związane z czynną 
napaścią na funkcjonariuszy poli-
cji. Zostało ono zakończone skie-
rowaniem wniosku do sądu 
o umorzenie postępowania i zasto-
sowanie wobec 41-latka środków 
zabezpieczających wobec stwier-
dzenia, że miał on zniesioną po-
czytalność. 

- Będziemy weryfikować, czy 
ten mężczyzna w przeszłości le-
czył się psychiatrycznie. Jeszcze 
wczoraj były przeprowadzone 

również czynności w miejscu jego 
zamieszkania, gdzie zabezpie-
czono jego komputer, a także do-
kumentację medyczną, więc te 
kwestie również będą weryfiko-
wane w toku prowadzonego po-
stępowania – zaznacza rzecz-
niczka sądeckiej prokuratury. 

Ciało Sądeczanina zostało zabez-
pieczone do badań sekcyjnych, 
które zostaną przeprowadzone 
w Zakładzie Medycyny Sądowej 
w Krakowie. Od zmarłego będzie 
pobrana krew do badań toksykolo-
gicznych, które dadzą odpowiedź 
na pytanie, czy znajdował się on 
pod wpływem alkoholu albo innych 
niedozwolonych substancji.  ą

Jeszcze w maju tego roku miejsce 
gdzie stoję było pod wodą. Teraz 
przede mną rozciąga się ogromna, 
wysuszona przestrzeń. Podłoże jest 
popękane na tysiące fragmentów. 
Wokół cisza, pustka. 

Klimkówka w agonii 
Przede mną najpierw odsłania się 
stara droga prowadząca przez dawną 
wieś Klimkówka. Droga, którą woda 
przykryła około 30 lat temu. Asfalt wy-
chodzi spod mułu i osadów naprze-
ciw Zatoki Kunkowskiej. Miejscami 
jest pokruszony, miejscami znika 
pod warstwą naniesionej ziemi, ale 
wciąż można rozpoznać przebieg 
drogi. Można nią iść dalej, w kierunku 
zapory. Księżycowy krajobraz prze-
raża, wywołuje dreszcze. Klimkówka 
wysycha, zbiornik jest w agonii, 
umiera na oczach nas wszystkich. 

Na wyschniętym dnie widać nie 
tylko ślady dawnej obecności czło-
wieka. Są tu również ślady zwierząt. 

Tropy prowadzą przez odsłoniętą 
przestrzeń. To ślady zwierząt, które 
z okolicznych lasów przychodzą, 
żeby napić się wody. Tyle że dziś za-
stają pustynię. 

Wędrując po dnie, widzę też ślady 
ludzkich wypraw. Koleiny po qu-
adach, ślady motocykli crossowych, 
rowerów, a nawet samochodowych 
opon. Ludzie wjeżdżają i wchodzą 
tam, gdzie jeszcze niedawno była 
woda. Nie wszyscy chyba zdają sobie 
sprawę, że pod wyschniętą po-
wierzchnią mogą kryć się niebez-
pieczne osady, grząskie fragmenty 
i pozostałości dawnej zabudowy. 
Przecież nie wiemy, co dokładnie 
kryje dno, które przez 30 lat pozosta-
wało zalane. 

W Klimkówce były sklep 
i szkoła 
Jeszcze w latach 60. i 70. minionego 
wieku w granicach administracyjnych 
Klimkówki, wsi położonej w dolinie 
Ropy, było 46 domostw z budynkami 
gospodarczymi. W centrum wsi stała 
szkoła podstawowa, sklep spożywczy, 
kuźnia, remiza Ochotniczej Straży Po-
żarnej, murowany kościół rzymsko-
katolicki - wcześniej cerkiew pw. Za-
śnięcia Bogurodzicy, wybudowana 
w 1914 roku. Była też kaplica cmen-
tarna, a przy niej cmentarz. 

Po wywłaszczeniu gruntów i prze-
siedleniu mieszkańców z krajobrazu 
doliny Ropy w pierwszej kolejności 
zniknęły domy, stajnie i obory. Doły 
kloaczne, gnojownie oraz teren cmen-

tarza po przeniesieniu grobów zostały 
zdezynfekowane wapnem, a następ-
nie przykryte warstwą ziemi. Do tej 
pory to właśnie nekropolia, a raczej to, 
co po niej zostało, wzbudzało najwię-
cej emocji.  

Wyspa Nieumarłych 
To miał być tylko spacer. Chcieliśmy 
zobaczyć, jak wygląda wysychający 
zbiornik i wyspa odsłonięta w rejonie 
zapory.  

Na cyplu zwanym Wyspą Nie-
umarłych, gdzie przed zalaniem 
zbiornika przez lata funkcjonował 
cmentarz, znaleźliśmy kości. Wśród 
nich fragmenty przypominające ko-
ści piszczelowe, kręgosłupa, żebra 
i łopatkę. Były zgromadzone na  
fragmencie starego paleniska gril-
lowego leżącego na wyschniętym 
dnie jeziora. Jedne jakby „młodsze”, 
może zwierzęce, ale inne, złożone 
w tym samym miejscu - przypusz-
czalnie ludzkie. 

Czy ktoś je wcześniej odnalazł? 
Czy zostały przemieszczone? A może 
ktoś przeszukiwał teren dawnego 
cmentarza? Na dnie zbiornika widać 
miejsca przypominające ślady kopa-
nia. Dziś nie sposób jednak przesą-
dzić, jak doszło do tego, co zastaliśmy. 

Policja zabezpieczyła kości 
Wezwaliśmy policję. Po konsultacji 
patrolu z Komendą Powiatową Poli-
cji w Gorlicach przyjechali jeszcze 
technicy. Znalezisko zostało sfotogra-
fowane i zabezpieczone do dalszych 
badań. Jak przekazał nam   Gustaw Ja-

nas, rzecznik prasowy gorlickiej poli-
cji, komenda będzie prowadzić czyn-
ności w tej sprawie. 

Gdy powstawał zbiornik, cmen-
tarz dawnej Klimkówki, na którym 
spoczęły cztery pokolenia mieszkań-
ców tej beskidzkiej wsi, został eks-
humowany. Szczątki przeniesiono 
do kwatery na cmentarzu w Łosiu. 
Tam trafiały również kości odnajdy-
wane później, gdy woda odsłaniała 
fragmenty dawnego miejsca po-
chówku. 

Jeśli policja potwierdzi, że również 
tym razem mamy do czynienia z ludz-
kimi szczątkami, zostaną one pocho-
wane właśnie tam. 

Liczby są równie niepokojące  
Aktualne dane Regionalnego Za-
rządu Gospodarki Wodnej w Krako-
wie wskazują, że w Klimkówce pozo-
stało już tylko 3,7 mln metrów sze-
ściennych wody. Zbiornik jest wypeł-
niony w zaledwie 8 procentach.  

Bilans jest dramatyczny. Ze zbior-
nika nadal odprowadzany jest 1 metr 
sześc. wody na sekundę, a dopływa 
zaledwie 0,14 metra sześc. na se-
kundę. To oznacza, że ubywa jej 
znacznie więcej, niż napływa.  

Jeśli utrzymają się obecne wa-
runki pogodowe, nie będzie opadów, 
a odpływ pozostanie na tym pozio-
mie, w ciągu dwóch–trzech tygodni 
możemy zbliżyć się do poziomu kry-
tycznego. Wtedy konieczne będzie 
ograniczenie odpływu do ilości 
wody, która rzeczywiście wpływa 
do zbiornika.   ą

Klimkówka wysycha, zbiornik jest w agonii, umiera na naszych oczach. Księżycowy krajobraz przeraża. 
Przygnębienie pogłębia znaleziona kupka kości. Może ludzkich? Czy ktoś kopał w miejscu dawnego cmentarza?

To Klimkówka. Przeszliśmy po dnie suchą stopą 

Susza odkrywa to, co do tej pory przez 30 lat było pod wodą
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Śledztwo w sprawie policyjnej akcji 
na ul. Lwowskiej. Jest świadek i nagranie

SUSZA

NOWY SĄCZ

Jeszcze wiosną nie przyszłoby 
mi do głowy, że będzie to moż-
liwe. Dzisiaj wchodzę na dno 
jeziora od strony Słonecznej 
Przystani w kierunku Uścia 
Gorlickiego. Jest sucho. Butów 
po powrocie nie trzeba nawet 
myć. Zamiast szumu fal jest 
grobowa cisza. Zamiast tafli 
wody jest popękane klepisko 
mułu na dnie. Zamiast życia 
jest agonia.

Agnieszka Nigbor-Chmura

Prokuratura prowadzi śledztwo 
w sprawie wypadków z niedzie-
li, 11 października. Jednym 
z przesłuchiwanych był naocz-
ny świadek tych wydarzeń, któ-
ry całe zajście nagrywał.

Alicja Fałek
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Obwodnica Lisiej Góry budzi 
pod Tarnowem duże emocje już 
od ponad dekady. Nowej drogi nie 
mogą się doczekać mieszkańcy ul. Ja-
racza i Mieleckiej, dla których utrapie-
niem jest duży ruch samochodów 
na trasie w kierunku Mielca. 

Z drugiej strony planowana ob-
wodnica od dawna jest oprotestowy-
wana przez osoby zamieszkujące ul. 
Długą, nad którą nowa trasa ma prze-
biegać w formie estakady. Przez kilka 
lat próbowali oni storpedować plany 
budowy obwodnicy w takim prze-
biegu. Zaskarżano m.in. decyzję śro-
dowiskową, ale po długiej batalii są-
dowej została ona ostatecznie utrzy-
mana w mocy. 

W marcu tego roku inwestycja 
została oficjalnie rozpoczęta. Re-
alizuje ją firma Strabag. Z budżetu 
województwa małopolskiego prze-
znaczono na ten cel ponad 65,5 mln 
złotych. 

Obecny stan zaawansowania prac 
Zarząd Dróg Wojewódzkich w Kra-
kowie określa na 20 procent. 

- Obecnie trwają roboty związane 
z budową ciągu głównego, dróg do-
jazdowych Dj1, Dj3, sieci uzbrojenia 
terenu oraz przepustów - informuje 
Agnieszka Ćwiertniewicz-Leśniak 
z ZDW w Krakowie. 

Wniosek o sprawdzenie ZRID   
Prace są już na zaawansowanym eta-
pie, tymczasem Ministerstwo Finan-
sów i Gospodarki wydało pod koniec 
września obwieszczenie o wszczęciu 
postępowania w sprawie stwierdze-
nia nieważności decyzji ZRID na ob-
wodnicę Lisiej Góry, którą 20 maja 
2025 roku wydał wojewoda. Sprawa 
prowadzona jest przez Departament 
Lokalizacji Inwestycji w Ministerstwie 
Rozwoju i Technologii. 

Zarząd Dróg Wojewódzkich 
zachowuje spokój 
Wniosek o sprawdzenie ZRID wnio-
sły dwie osoby. Postępowanie ma po-
trwać do 31 stycznia 2027 roku i nie po-
woduje konieczności wstrzymania 
prac. Czy w przypadku unieważnienia 
decyzji ZRID dalsza realizacja inwe-
stycji nie będzie możliwa? W tej kwestii 
Zarząd Dróg Wojewódzkich (ZDW) 
jest spokojny. - Wykonawca obecnie 
realizuje roboty i ZDW nie ma przesła-
nek do stwierdzenia nieważności de-
cyzji, a tym samym do zerwania 
umowy z wykonawcą oraz zaprzesta-
nia wykonywania robót budowlanych 
- zaznacza Agnieszka Ćwiertniewicz-
Leśniak z Zarządu Dróg Wojewódz-
kich w Krakowie.   ą

Budowa obwodnicy Lisiej 
Góry zagrożona 

KONTROLA W SPRAWIE DECYZJI ZRID

Firma, która wygrała przetarg, 
przygotuje dokumentację, uzy-
ska wszystkie wymagane pozwo-
lenia, a następnie wykona całość 
prac. Projekt ma być gotowy 
do końca maja 2027. Zakończenie 
prac planowane jest na 31 paździer-
nika 2028 roku. 

- To będzie ewolucja, nie rewo-
lucja, z poszanowaniem historii 
i uzgodniona z konserwatorem za-
bytków - podkreśla burmistrz Bar-
tosz Kaliński. - Po wielu rozmo-
wach i uzgodnieniach udało się 
wypracować kompromis, który po-
godził troskę o historyczny charak-
ter miejsca z potrzebami miesz-
kańców - dodaje. 

Rynek zostanie podzielony 
na kilka stref: a otwartą (na uroczy-
stości i wydarzenia), a zieloną (do 
odpoczynku i spotkań), a mie-
szaną (z fontanną i zielenią) oraz 
a gastronomiczną (ogródki pozo-
staną w obecnych lokalizacjach). 
Na rynku pojawi się więcej zieleni. 

600 metrów kwadratowych beto-
nowej nawierzchni zostanie zastą-
pione nie tylko licznymi trawni-
kami, ale będą także nasadzenia 
drzew i krzewów. Najwięcej zieleni 
pojawi się w części za fontanną. 
- Nowe nasadzenia otrzymają peł-
nowartościowe podłoże oraz sys-
tem nawadniania - informuje bur-
mistrz Kaliński. 

Zachowany zostanie historyczny 
charakter placu. Odnowione zo-
staną także schody za bazyliką. 

Rynek nie będzie miał barier ar-
chitektonicznych. Powstaną piękne 
ścieżki dla pieszych, będą ławki, 
oznaczenia i tablice dla osób z nie-
pełnosprawnościami. Będzie też 
nowe oświetlenie i monitoring. 
ą

Rynek w Wadowicach 
przejdzie metamorfozę. 
Efekt ma być wspaniały

INWESTYCJE
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Kontrola nie powoduje konieczności wstrzymania prac przy obwodnicy

Koszt zaplanowanej meta-
morfozy to ponad 10 mln zło-
tych. Na inwestycję pozyska-
no unijne dofinansowanie. 
Zamiast jednej wielkiej beto-
nozy, na Rynku powstanie kil-
ka stref. Umowa została pod-
pisana, a prace rozpoczną się 
1 czerwca 2027.

Jerzy Zaborski

W Ministerstwie Rozwoju 
i Technologii toczy się postę-
powanie w sprawie stwier-
dzenia nieważności wydanej 
przez wojewodę decyzji o ze-
zwoleniu na realizację inwe-
stycji drogowej (ZRID) na bu-
dowę obwodnicy Lisiej Góry. 

Robert Gąsiorek
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W ciągu dwóch lat Rynek 
w Wadowicach się zmieni

Zaczęło się w sobotę o 7 rano na sta-
cji Circle K w Nowym Targu, gdy ko-
bieta wyrzuciła z auta śmieci. Poli-
cjanci wylegitymowali ją, sprawdzili 
trzeźwość, pouczyli i odjechali. Ko-
bieta została na stacji, a godzinę póź-
niej znów było dotyczące niej zgło-
szenie. Zachowywała się irracjonal-
nie, blokowała klientom wejście 

do budynku stacji, a następnie swoim 
samochodem uszkodziła cztery inne 
auta oraz motocykl i wjechała 
w drzwi wejściowe budynku stacji. 
Potem odjechała w kierunku Białki 
Tatrzańskiej, gdzie uszkodziła cztery 
auta - jeden z kierujących innym sa-
mochodem został ranny - a następ-
nie wjechała w budynek stacji paliw. 
Wewnątrz było kilka osób. Po-
tem wycofała i uciekła. 

Po godz. 11 w miejscowości Pod-
czerwone w gm. Czarny Dunajec po-
licja zorganizowała blokadę. Kobieta 
staranowała radiowóz i uderzyła 
w ogrodzenie posesji przy drodze. Zo-
stała zatrzymana. 

- Usłyszała zarzuty sprowadzenia 
niebezpieczeństwa w ruchu lądo-
wym, niezatrzymania się do kontroli 
oraz zarzuty uszkodzenia mienia. Od-
mówiła składania wyjaśnień - mówi 

Łukasz Ostrowski, zastępca prokura-
tora rejonowego w Nowym Targu. 
Grozi jej do 8 lat więzienia. 

Śledczy wystąpili do sądu z wnio-
skiem o tymczasowy areszt na okres 
trzech miesięcy. W poniedziałek Sąd 
Rejonowy w Nowym Targu przychy-
lił się do tego wniosku. Trwa śledztwo, 
prokuratura zamierza m.in. powołać 
biegłych z zakresu psychiatrii.  ą

Taranowała auta i stacje 
paliw. Jest w areszcie

PODHALE

Emisja obligacji pozwala powiatowi 
zrealizować plan inwestycyjny za-
łożony w budżecie na 2027 rok. 
Wśród najważniejszych zadań są 
m.in. rozbudowa dróg powiato-
wych w miejscowościach Słomka 

i Gawłów, przebudowa budynku 
dydaktycznego przy ul. Windakie-
wicza 23 w Bochni, projekty zwią-
zane z cyfryzacją i cyberbezpie-
czeństwem regionu oraz wkład fi-
nansowy w inwestycje szpitala. 
W tym przypadku chodzi o moder-
nizację bloku operacyjnego oraz 
Oddziału Chirurgii Ogólnej i apteki 
szpitalnej, utworzenie Centrum 
Zdrowia Psychicznego w budynku 
po byłym pogotowiu, budowę no-
wego oddziału geriatrii oraz rozbu-
dowę i wyposażenie Zakładu Opie-
kuńczo-Leczniczego (ZOL). 

Obligacje zostaną wyemito-
wane w trzech seriach: dwóch po 6 
mln zł i trzeciej w wysokości 2,6 
mln zł. Ich emitentem będzie Dom 
Maklerski BDM S.A. z siedzibą 
w Katowicach przy ul. 3-go Maja 23, 
który w przetargu zaoferował cenę 
6,1 mln zł. 

Wykup obligacji nastąpi w latach 
2031-2039. Zgodnie z założeniem 
będzie to możliwe z pomocą kolej-
nych kredytów bądź obligacji. 
ą

Powiat bocheński 
wyemituje 
obligacje na kwotę 
14,6 miliona zł 

FINANSE

59-latka z Warszawy, która 
w sobotę urządziła sobie sza-
leńczy rajd po Podhalu, rozbi-
jając samochody i uszkadza-
jąc dwie stacje benzynowe 
- usłyszała prokuratorskie za-
rzuty. Grozi jej do 8 lat więzie-
nia. Sąd w Nowym Targu zgo-
dził się na trzymiesięczny 
tymczasowy areszt.

Łukasz Bobek

Powiat bocheński wybrał emi-
tenta obligacji komunalnych. 
Samorząd zdecydował się 
na ten instrument finansowy, 
aby sfinansować planowany 
deficyt budżetowy i wcześniej 
zaciągnięte zobowiązania 
z tytułu wykupu wcześniej 
wyemitowanych obligacji. 
Koszt tego narzędzia to ponad 
6,1 mln zł.

Paweł Michalczyk
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59-latkę zatrzymano podczas 
blokady w Podczerwonem
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Odzież polskiej firmy – jak pasiaki z Auschwitz. 
Refleksja przyszła dopiero po burzy w internecie

KONTROWERSJE

Co pewien czas zdarzają się takie 
sprawy. W 2020 r. głośno było o ma-
gnesach na lodówkę i podkładkach 
pod komputerową mysz z wizerun-
kiem KL Auschwitz. Dzięki interwen-
cji muzealników udało się usunąć ze 
sklepów internetowych bardziej wy-
myślne „pamiątki”: choinkowe 
bombki i poduszki z wizerunkiem 
Bramy Śmierci i spódnice mini ze zdję-
ciem krematoriów z obozu Auschwitz. 

W przypadku pojawienia się 
odzieży przypominającej obozowe 
pasiaki, reakcja internautów była na-
tychmiastowa. Na firmę posypały się 
gromy. 

- To jest obrzydliwie, że aż nie chce 
się pisać! - grzmieli internauci. 

- Historia drugiej wojny światowej 
i niemieckich obozów koncentracyj-
nych, w tym Auschwitz, sprawia, że 
pewne obrazy czy symbole nabrały 
szczególnego znaczenia w świado-
mości społecznej. Z pewnością jed-
nym z takich symboli jest pasiak więź-
niarski. Był on elementem tragicznej 
obozowej rzeczywistości, w której 

człowieka pozbawiano godności i in-
dywidualności - przypomina Paweł 
Sawicki, z biura prasowego Muzeum 
Auschwitz. 

W niebieskim odcieniu z retro 
paskami... 
„Dziecięce spodnie dresowe Tinycot-
tons to propozycja dla najmłodszych, 

łącząca swobodę ruchów z modnym 
wyglądem. Wykonane z miękkiego 
polaru, prezentują się w niebieskim 
odcieniu z retro paskami. Ten model 
sprzyja wygodzie podczas zabawy 
oraz w codziennych stylizacjach”- tak 
swój produkt na stronie internetowej 
polecał answear.com. 

W sieci powstała burza. Komplet 
w pasy od razu skojarzył się ze strojem 
więźnia. Zdecydowana większość ko-
mentujących była zbulwersowana 
nowym produktem. 

Internauci tworzyli połączenia 
zdjęciowe zestawiające reklamę no-
wej odzieży z obozowym zdjęciem 
14-letniej więźniarki, Czesławy 
Kwoki, jednej z ofiar akcji wysiedleń-
czej na Zamojszczyźnie, która zginęła 
w obozie zabita zastrzykiem fenolu 
12 marca 1943 roku. W momencie ro-
bienia zdjęcia do ewidencji obozowej 
dziewczynka była przerażona. Zesta-
wienie takich fotografii wzbudzało 
zgrozę. 

- Wrażliwość producentów i pro-
jektantów powinna łączyć się z wie-
dzą o znaczeniu i emocjach towarzy-

szących określonym symbolom - tłu-
maczy Paweł Sawicki z Muzeum Au-
schwitz. - W przypadku ostatnich kon-
trowersyjnych sytuacji zabrakło wraż-
liwości i świadomości, że takim wzo-
rem mogą wywołać konkretne skoja-
rzenia i że będzie to odbierane jako 
brak szacunku dla ofiar. 

Produkt wycofany  
Firma wycofała ten produkt ze swo-
jej oferty. W wyjaśnieniach podkre-
śliła, że jako polska marka rozumie, 
jak bolesnym i ważnym fragmentem 
historii Polski i Europy jest pamięć 
o ofiarach Holocaustu i więźniach 
obozów koncentracyjnych. Katego-
rycznie odcina się od wykorzystania 
tej symboliki w działaniach sprzeda-
żowych. 

- Decyzję o wycofaniu kontrower-
syjnych produktów, choć podjętą do-
piero w reakcji na głosy oburzenia, 
można postrzegać jako spóźnioną lek-
cję wrażliwości. Szkoda, że taka reflek-
sja nie pojawiła się na wcześniejszym 
etapie - komentuje Paweł Sawicki 
z biura Muzeum Auschwitz.  ą

W sieci zawrzało, gdy znana 
marka odzieżowa w swojej 
ofercie dla dzieci zaprezento-
wała strój przypominający obo-
zowy pasiak. Po fali krytyki pol-
ska firma usunęła kontrower-
syjny produkt z oferty.

Jerzy Zaborski
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Odzież polskiej firmy wyglądała jak pasiaki z Auschwitz. W reakcji 
na głosy oburzonych internautów producent wycofał ją ze swojej oferty
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PREMIUM KEBAB 
ul. Długa 69, Nowy Kleparz

PREMIUMKEBAB.PL

www.facebook.com/p/Premium-Kebab-Kraków-
Nowy-Kleparz-100060742337985/?locale=pl_PL
www.tiktok.com/@premiumkebab.pl

to jedyny punkt na mapie miasta, 
łączący funkcję street foodu z klimatem 

pubu i możliwością organizacji imprez 
okolicznościowych.

SOLIDNE PODEJŚCIE DO KLASYKI GATUNKU. 
Serwujemy kebaby w bułce i tortilli, a także bogate dania 
obiadowe z frytkami i zestawem surówek. 

Oprócz tradycyjnego mięsa drobiowego i wołowego w menu poja-
wiają się również urozmaicenia, takie jak pizza kebab czy chrupiące 
zapiekanki, kiełbasa z pieca, obiady dnia (codziennie inny zestaw 
zupa oraz drugie danie). Organizowane są tutaj osiemnastki, uro-
dziny, wieczory kawalerskie czy panieńskie. 

To, co wyróżnia Premium Kebab, to możliwość zamówienia do po-
siłku zimnego piwa z kija, kraftów, a nawet mocniejszych alkoholi. 
We wnętrzu regularnie transmitowane są mecze piłkarskie i inne 
wydarzenia sportowe, co przyciąga grupy znajomych na wspólne 
kibicowanie. 

STAŁA PROMOCJA DLA STUDENTÓW 
- dwie tortille w cenie 30 zł to obecnie najlepsza
 opcja cenowa do ilości jak i jakości w Krakowie.
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„Wejdź do historii” – to hasło przy-
świecające tegorocznej odsłonie pro-
gramu udostępniającego bezpłatnie 
zwiedzającym królewskie rezyden-
cje. W tym roku w projekcie obok 
Wawelu wezmą udział także: Zamek 
Królewski w Warszawie, Muzeum 
Łazienki Królewskie, Muzeum Pa-
łacu Króla Jana III w Wilanowie. 

- Z Zamkiem Królewskim na Wa-
welu łączy się nie tylko pojęcie rezy-
dencji, wyjątkowego miejsca dziedzic-
twa, ale także przyświecające działal-
ności naszego muzeum hasła: „Wawel 
otwarty” i „Wawel jest wasz”. To, co 
przygotowaliśmy na listopad, w pełni 
uświadomi, że jest to miejsce, w któ-
rym można się odnaleźć, bowiem bę-
dzie bardzo różnorodny program - za-
powiada Andrzej Betlej, dyrektor 
Zamku Królewskiego na Wawelu. 

Trzy wystawy czasowe 
a „Anna Jagiellonka. Wszystkie twa-
rze królowej” to ekspozycja poświę-
cona córce Zygmunta Starego, sio-
strze ostatniego króla z dynastii Ja-
giellonów i żonie Stefana Batorego, 
która przez lata pozostawała w cie-
niu swoich wielkich krewnych. Wy-
stawa przywraca jej należne miejsce, 
pokazując Annę Jagiellonkę jako sa-
modzielną władczynię, fundatorkę, 
mecenaskę i strażniczkę dynastycz-
nego dziedzictwa.  
a „Ekstazy. Bernini na Wawelu” 
(od 6 listopada) - to kolejna, 

po „Ekspresji” (2023) i „Emocjach” 
(2024), wystawa poświęcona arcy-
dziełom rzeźby nowożytnej. Tym 
razem punktem wyjścia jest ekstaza 
– doświadczenie obejmujące różne 
stany uczuciowe: od wewnętrznego 
przeżywania emocji, przez ich ze-
wnętrzną manifestację, po ekstre-
malne uniesienie.  
a Prezentacja obrazu Johannesa 
Vermeera „Kobieta z naszyjnikiem 
z pereł” ze zbiorów Gemäldegale-
rie w Berlinie (od 27 listopada). Ob-
raz, datowany na około 1663–1664 
rok, przedstawia młodą kobietę, 
która stojąc przed lustrem, unosi 
w dłoniach perłowy naszyjnik. Cha-
rakterystyczny żółty kaftan obszyty 
futrem, subtelna gra światła wpada-
jącego przez okno oraz skupienie 
bohaterki nadają tej codziennej sce-
nie atmosferę ciszy i intymności. 

W ramach programu w listopa-
dzie będzie także okazja do tego, by 
za darmo odwiedzić stałe wystawy 
Zamku Królewskiego na Wawelu. 
Każdego dnia tygodnia na Wzgórzu 
wawelskim udostępnione zostaną 
inne przestrzenie: 

a  poniedziałki, godz. 10.00 – 16.00 
bezpłatnie będzie można zwie-
dzać Prywatne Apartamenty 
Królewskie oraz wystawy stałe 
„Wawel Odzyskany” i „Między-
murze. Podziemia Wawelu”; 

a  od wtorku do niedzieli w godz. 
9.00 – 17.00 darmowe wejście 
będzie obowiązywało do Repre-
zentacyjnych Komnat, wystawy 
„Namioty Tureckie” oraz wy-
staw stałych; 

a  11 listopada bezpłatne wejście 
do Zbrojowni. 
Na trasach objętych akcją do-

stępne będą bezpłatne audioprze-
wodniki. 

Na wystawach, udostępnianych 
w ramach darmowego listopada, 
zwiedzanie będzie odbywać się 
na podstawie bezpłatnych wejśció-
wek dostępnych: w dniu zwiedza-
nia w kasach biletowych (czynne 
w godz. 8.45–16.00) oraz on-line – 
udostępnianych z tygodniowym 
wyprzedzeniem w stosunku 
do daty zwiedzania. Jedna osoba 
może pobrać wejściówki dla mak-
symalnie 5 osób.

Wawel zaprasza. Stałe wystawy 
i ciekawe ekspozycje czasowe

„DARMOWY LISTOPAD”

Patchlab prezentuje nowe zjawiska 
na styku sztuki, nauki i technologii 
oraz przygląda się temu, jak kolejne 
innowacje zmieniają nasze do-
świadczenie rzeczywistości, wy-
obraźnię i relacje ze światem. Jubi-
leuszowa edycja festiwalu stanie się 
okazją do spojrzenia na piętnaście 
lat przemian sztuki cyfrowej przez 
pryzmat technologicznych prze-
łomów, obietnic i rozczarowań. 

Tegoroczna edycja odbędzie się 
pod hasłem „Dream Sim”. Organi-
zatorzy festiwalu chcą przyjrzeć się 
momentowi, w którym technologia 
przestaje być jedynie narzędziem 
służącym realizacji ludzkich wyobra-
żeń, a coraz częściej sama uczestni-
czy w ich tworzeniu. Oto bowiem 
granica między tym, co realne, wy-
obrażone i symulowane, staje się co-
raz mniej wyraźna, podobnie jak gra-
nica między doświadczeniem a jego 
technologicznym odpowiednikiem. 

- Technologie, które miały poma-
gać nam urzeczywistniać wyobra-
żone przyszłości, coraz częściej same 
je projektują. Sztuczna inteligencja 
generuje obrazy, głosy i opowieści, 
cyfrowe modele odtwarzają miejsca, 
ciała i procesy, a XR pozwala do-
świadczać alternatywnych rzeczywi-
stości. Symulowane są już jednak nie 
tylko obrazy i przestrzenie, lecz także 
rozmowa, osobowość, obecność czy 
sprawczość. „Dream Sim” stawia 
więc pytanie o to, co zyskaliśmy, a co 
oddaliśmy w zamian za wygodę, 

szybkość i automatyzację – mówi El-
wira Wojtunik-Láng, dyrektorka ar-
tystyczna Patchlab Festivalu. 

Cztery dni Patchlabu wypełnią 
wystawy, performensy audiowizu-
alne, doświadczenia VR i XR, pro-
jekty wykorzystujące sztuczną inte-
ligencję, rozmowy z artystami oraz 
pokazy animacji. Program oferuje 
wiele prac po raz pierwszy prezen-
towanych w Polsce. 

Premierę w Pałacu Potockich bę-
dzie miało „Dark Rooms” – immer-
syjne doświadczenie VR dla osób 
pełnoletnich, prowadzące przez in-
tymne historie związane z seksual-
nością, tożsamością, traumą i prze-
mianą. 

- Piętnasta edycja Patchlab nie 
rozpościera wizji technologicznej 
przyszłości, lecz konfrontuje wy-
obrażenia i obietnice, które przez lata 
wiązaliśmy z rozwojem narzędzi 
i systemów cyfrowych. Piętnaście lat 
temu pytaliśmy, co możemy zrobić 
z nowymi technologiami. Dziś py-
tamy, co one robią z naszymi pla-
nami i czy nadal potrafimy wyobra-
żać sobie przyszłość, poza tym co 
mogą wygenerować i przewidzieć - 
tłumaczy Elwira Wojtunik-Láng. 

Jubileuszowi towarzyszy książka 
„THE BOOK. Patchlab Digital Art 
Festival 2012–2026” – opowieść 
o piętnastu edycjach festiwalu, ich 
tematach, artystach i przemianach, 
które towarzyszyły rozwojowi sztuki 
cyfrowej. Publikacja łączy archi-
wum Patchlabu z szerszą historią 
zmian technologicznych, społecz-
nych i kulturowych. 

Patchlab Digital Art Festival od-
będzie się w Krakowie w dniach 15–
18 października. Wydarzenia festi-
walowe będą prezentowane m.in. 
w Pałacu Potockich, Manggha, Cri-
cotece, MOCAK-u, Aptece Designu 
i Hevre+1. 

Pełny program i bilety dostępne 
na stronie: https://patchlab.pl/

15. edycja Patchlab Digital Art 
Festivalu pod hasłem „Dream 
Sim” i niepokojące pytanie  

KRAKÓW OD 15 DO 18 PAŹDZIERNIKA

FO
T.

 W
O

JC
IE

C
H

 M
AT

U
SI

K

11 listopada za darmo będzie można odwiedzić Zbrojownię

Patchlab to festiwal sztuki cy-
frowej, który odbywa się 
w Krakowie od czternastu lat. 
Tegoroczna edycja stawia nie-
pokojące pytanie: co zostało 
z marzeń o technologii, gdy na-
rzędzia, które miały pomagać 
nam tworzyć przyszłość, za-
czynają kształtować ją za nas?  

Paweł Gzyl

Po raz kolejny na Wawel usta-
wią się długie kolejki, by w ra-
mach akcji „Darmowy listo-
pad” zobaczyć bezpłatnie kró-
lewskie komnaty. Oprócz sta-
łych wystaw Wawel udostępni 
swoje najnowsze ekspozycje 
czasowe.

Anna Piątkowska

FO
T.

 M
AT

ER
IA

ŁY
 P

RA
SO

W
E

„Dark Rooms” - immersyjne doświadczenie VR dla osób 
pełnoletnich w Pałacu Potockich

Medycy bojowi, żołnierze piechoty 
i jednostek zmechanizowanych, 

członkowie oddziałów specjalnych 
i wywiadu, logistycy, saperzy, arty-
lerzyści, operatorzy dronów i do-
wódcy ukraińskiej armii stanęli 
przed aparatem Ewy Bilan-Stoch. 
To efekt blisko trzydziestu wypraw, 
jakie odbyła w ciągu trzech lat 
na różne odcinki frontu. 

- Nie miałam konkretnego pomy-
słu, narodził się w trakcie tych wy-
praw i ewoluował. Na początku były 
same portrety w klasycznej formie, 
z czasem uznałam, że większość 
z nich przedstawię w technice gumy 

chromianowej. Każda stworzona 
w ten sposób odbitka jest unikatowa, 
tworzy się ją warstwami, cały proces 
jest dość skomplikowany i kapryśny 
- wyjaśnia Ewa Bilan-Stch (żona 
słynnego skoczka narciarskiego). - 
Tworzenie w tej technice było dla 
mnie rodzajem medytacji, ponieważ 
przygotowanie prac jest czaso-
chłonne, pozwoliło mi to oswoić 
wszystkie emocje, które towarzy-
szyły powstawaniu tej wystawy. 

Wojenne portrety zostały poka-
zane w poruszającej aranżacji przy-
wołującej z jednej strony atmosferę 
schronu, ale także nawiązujące 
do wiejskiego domu, schronienia 
i bezpieczeństwa.

Ukraina okiem Ewy Bilan-Stoch. 
Zdjęcia z wypraw w ciągu trzech lat

WYSTAWA W KRAKOWIE

Wystawa fotografii Ewy Bi-
lan-Stoch w Nowohuckim 
Centrum Kultury. „Warstwy 
kamuflażu” to portrety ukra-
ińskich żołnierzy, które wyko-
nała podczas wyjazdów głów-
nie w okolice Donbasu. Eks-
pozycja potrwa do końca paź-
dziernika. 

Anna Piątkowska

KULTURA|
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FOKUS

We wtorek, podczas wspólnego po-
siedzenia senackich komisji infra-
struktury oraz kultury i środków 
przekazu, procedowano przygoto-
waną przez Ministerstwo Cyfryza-
cji nowelizację ustawy o świadcze-
niu usług drogą elektroniczną oraz 
niektórych innych ustaw, która 
wdraża w Polsce Akt o usługach cy-
frowych (Digital Service Act  – DSA). 

Podczas posiedzenia senatorka 
KO Halina Bieda zgłosiła trzy zaak-
ceptowane przez stronę rządową po-
prawki – jedna z nich dotyczyła skró-
cenia okresu vacatio legis z sześciu 
do trzech miesięcy, inna – rozszerze-
nia prawa natychmiastowej wyko-
nalności usuwania treści w przy-
padku, gdy ktoś przyjmuje zlecenia 
zabójstwa i informuje o tym w inter-
necie, chce doprowadzić człowieka 
do targnięcia się na własne życie albo 
stosuje groźbę bezprawną.  

Pozostałe poprawki – w tym zgło-
szone przez Biuro Legislacyjne – 
miały charakter techniczny. 

Wszystkie propozycje uzyskały 
akceptację członków komisji. Teraz 
będzie się do nich musiał odnieść 
Senat na plenarnym posiedzeniu, 
które rozpocznie się w środę. 

Po posiedzeniu komisji wicepre-
mier, minister cyfryzacji Krzysztof 
Gawkowski zrelacjonował jej prze-
bieg w rozmowie z dziennikarzami. 

Podkreślił, że obydwie poprawki idą 
w kierunku, o którym szef kancela-
rii prezydenta Zbigniew Bogucki 
mówił na ostatnim posiedzeniu ple-
narnym Sejmu, czyli właśnie 
o wprowadzeniu natychmiastowej 
wykonalności w przypadku poja-
wiania się najcięższych przestępstw 
oraz skróceniu vacatio legis. 

– Podajemy rękę prezydentowi, 
mówiąc: chcemy, aby ta ustawa zo-
stała podpisana, bo to bezpieczeń-
stwo dla obywateli – podkreślił Gaw-
kowski.  

Na rzecz proponowanych zmian 
– jak dodał – przemawia też to, co 

działo się w ostatnich tygodniach. 
Podkreślił zarazem, że „brak pod-
pisu pod tą ustawą będzie wzięciem 
odpowiedzialności przez prezy-
denta za to, że pojawiają się niele-
galne treści”. 

Wicepremier wskazał, że obecne 
narzędzia są niewystarczające 
do szybkiego zarządzania sytu-
acjami kryzysowymi. 

Nowelizacja ustawy o świad-
czeniu usług drogą elektroniczną 
oraz niektórych innych ustaw zo-
stała uchwalona przez Sejm 
na ostatnim posiedzeniu. Decyzję 
o przyspieszeniu prac podjęto 

po ubiegłotygodniowych atakach 
w szkołach w Leszczydole-Nowi-
nach i Ostrołęce. 

Zgodnie z nowelizacją sądy i wła-
ściwe organy będą mogły wydawać 
nakazy dotyczące treści w interne-
cie. Chodzi o sytuacje, gdy w sieci 
pojawiają się treści niezgodne z pra-
wem, np. związane oszustwami in-
ternetowymi, kradzieżą tożsamo-
ści, handlem ludźmi, propagowa-
niem ustrojów totalitarnych, sprze-
dażą podróbek oraz nielegalnym 
handlem towarami. 

Dostawcy usług internetowych, 
w tym np. platformy internetowe, 
będą musieli blokować wskazane 
w decyzjach organów treści, ale użyt-
kownicy, których treści ograniczono, 
będą mogli złożyć wniosek o przy-
wrócenie dostępu – jeśli doszło 
do błędnej blokady. Przed złoże-
niem wniosku do organu konieczne 
będzie skorzystanie z systemu zgła-
szania treści u dostawcy usługi. 

Akt o usługach cyfrowych (DSA) 
jest pierwszą na świecie regulacją 
cyfrową, która nakłada na firmy 
w całej UE odpowiedzialność za tre-
ści zamieszczane na ich platfor-
mach. W całości obowiązuje w kra-
jach członkowskich od 17 lutego 
2024 r. Artykuły 9. i 10. DSA wska-
zują, że państwowe organy sądowe 
i administracyjne mogą nakazywać 
dostawcom blokowanie treści w in-
ternecie. PAP

Senackie komisje za szybszym wejściem 
w życie ustawy wdrażającej DSA
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Gawkowski: Podajemy rękę prezydentowi, mówiąc: chcemy, aby ta 
ustawa została podpisana, bo to bezpieczeństwo dla obywateli

Senackie komisje poparły wczoraj poprawki do ustawy umożliwiającej blokowanie nielegalnych 
treści w internecie. Jedna z nich pozwoli na skrócenie vacatio legis z sześciu do trzech miesięcy

oprac. Karolina Wrońska

Warszawa 
KO czeka na wyjaśnienia 
posła Kołodziejczaka 
Rzecznik rządu, poseł KO Adam 
Szłapka, powiedział, że jeśli do klu-
bu nie wpłyną wyjaśnienia posła 
Michała Kołodziejczaka ws. ubie-
głotygodniowych doniesień, zosta-
nie on wyrzucony. Dodał, że we-
dług procedury po zawieszeniu 
posłowi daje się „chwilę czasu” 
na wyjaśnienie. Wiceprzewodni-
czący, rzecznik dyscypliny i etyki 
klubu KO Tomasz Piotr Nowak po-
informował PAP, że Michał Koło-
dziejczak jest zawieszony w pra-
wach członka klubu na okres 
trzech miesięcy. – Oczekujemy 
na informację ze strony odpowied-
nich służb – dodał. 
W miniony piątek Kanał Zero podał, 
że byłe współpracownice oskarżają 
b. wiceszefa resortu rolnictwa Mi-
chała Kołodziejczaka o przemoco-
we, agresywne zachowania oraz 
nakłanianie do zażywania substan-
cji, „którą przedstawiał jako koka-
inę”. Portal dodał, że poseł temu 
zaprzecza, twierdząc, że to pomó-
wienia. 

Prokuratura 
Zarzuty za nawoływanie 
do zabójstwa 
– Zatrzymany w poniedziałek  
46-letni mężczyzna usłyszał we 
wtorek zarzuty nawoływania do za-
bójstwa i znieważenia premiera Do-
nalda Tuska, marszałka Sejmu Wło-
dzimierza Czarzastego i dziennikar-
ki TVP Info – przekazała szefowa 
Prokuratury Rejonowej w Oborni-
kach Katarzyna Sill-Szułczyńska. 
Dodała, że mężczyźnie postawiono 
także zarzuty znieważenia posła 
Krzysztofa Paszyka, byłego prezy-
denta Lecha Wałęsy oraz wicepre-
miera Władysława Kosiniaka-Kamy-
sza. – Zostanie teraz przesłuchany 
w charakterze podejrzanego – do-
dała prok. Sill-Szułczyńska. PAP

INTERNET KRÓTKO

Przekazane materiały obejmują in-
strukcję postępowania w razie ataku 
z użyciem niebezpiecznego narzę-
dzia, przygotowaną we współpracy 

z MSWiA, MON i Rządowym Cen-
trum Bezpieczeństwa. Są dostępne 
na stronie resortu edukacji. MEN 
przekazało też wskazówki dla nauczy-
cieli, jak rozmawiać z uczniami i ro-
dzicami po sytuacjach kryzysowych. 

We wszystkich województwach 
odbyły się też narady kuratorów 
oświaty z dyrektorami szkół i placó-
wek, poświęcone bezpieczeństwu 
i zasadom reagowania na zagroże-
nia. Łącznie uczestniczyły w nich 31 
172 osoby. 

We wtorek policja poinformo-
wała, że po aktach przemocy w szko-
łach funkcjonariusze skontrolowali 
ponad 108 tysięcy placówek i zatrzy-
mali 167 osób. PAP

Wskazówki dla 
szkół. Jak reagować 
na zagrożenia

EDUKACJA

Premier Tusk spotkał się wczoraj 
z Mindaugasem Sinkevicziusem, 
szefem litewskiego rządu. Premie-

rzy rozmawiali m.in. o bezpieczeń-
stwie regionu i zbliżającej się prezy-
dencji Litwy w Radzie UE. 

Szef polskiego rządu ocenił po spo-
tkaniu, że w „najważniejszych kwe-
stiach geopolitycznych”, w tym m.in. 
jedności Unii Europejskiej i NATO czy 
agresji rosyjskiej, między Polską a Li-
twą „nie ma nawet najmniejszej 
szczeliny na jakiekolwiek nieporozu-
mienia czy różnice zdań”. Jest to – jak 
zauważył  – ważne pod kątem budo-
wania bezpiecznej wschodniej flanki. 
– Litwa, podobnie jak Łotwa, Estonia, 
Finlandia i Polska, wszyscy dźwi-
gamy na barkach odpowiedzialność 
za bezpieczeństwo granicy wschod-
niej  – powiedział polski premier. PAP

Premier 
o bezpieczeństwie 
granicy wschodniej

WARSZAWA

Odejście od zasad  
na rzecz załatwiania  
przez poszczególne 
państwa mniejszych  
albo większych interesów 
narodowych z Ameryką  
źle się skończy 
WŁODZIMIERZ CZARZASTY, 
marszałek Sejmu

A Dzisiaj litr benzyny 95 ma kosztować nie więcej niż 7,11 zł, 
benzyny 98 – 8,01 zł, a oleju napędowego – 7,98 zł

Litwa, Łotwa, Estonia, Finlan-
dia i Polska – wszyscy dźwiga-
my na barkach odpowiedzial-
ność za bezpieczeństwo gra-
nicy wschodniej – powiedział 
premier Donald Tusk .

oprac. Jan Nowaczyk

MEN przekazało szkołom 
materiały dotyczące reagowa-
nia na zagrożenia w związku 
z ostatnimi wydarzeniami 
na Mazowszu.

oprac. Jan Nowaczyk FO
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Pierwszy ze statków, Chelsea 
3, pływający pod banderą 
Malty, został trafiony trzema 
dronami powietrznymi około 
33 kilometrów na  
wschód od miejscowości 
Bjała. Jednostka należąca 
do ukraińskiego armatora 
i zarejestrowana w Odessie 
płynęła z Turcji do Mołdawii. 
Wszystkich 15 członków za-
łogi – siedmiu obywateli 
Ukrainy i ośmiu Azerbej-
dżanu – ewakuowano do  
portu w mieście Warna. Pię-
ciu marynarzom udzielono 
pomocy medycznej 
w związku z prawdopo- 
dobnie niegroźnymi obraże-
niami – przekazała agencja 
BTA. 

Drugi statek został tra-
fiony i zatonął około 31 km 
na wschód od miejscowości 
Krapec, położonej w pół-
nocno-wschodniej Bułgarii. 
Premier zaznaczył, że urato-

wano jednego członka załogi 
zatopionej jednostki. 

Rumen Radew zwołał 
nadzwyczajne posiedzenie 
rządowej Rady Bezpieczeń-
stwa. Ataki na statki han-
dlowe w bezpośrednim są-
siedztwie bułgarskich wód te-
rytorialnych określił jako „ab-
solutnie niedopuszczalne”. 
Poinformował, że o incyden-
tach powiadomiono przed-
stawicieli Bułgarii przy NATO 
i Unii Europejskiej oraz że za-
mierza rozmawiać na ten te-
mat z sekretarzem general-
nym Sojuszu Markiem Rut-
tem. 

– Nie dysponujemy solid-
nymi i jednoznacznymi do-
wodami, które pozwoliłyby 
nam postawić zarzuty któ-
rejkolwiek ze stron – 
oświadczył premier. Zapo-
wiedział jednak, że 
w związku z atakami we-
zwie na rozmowę rosyjską 
ambasadorkę Eleonorę Mi-
trofanową. Bułgaria zamie-
rza również zabiegać o mię-
dzynarodową pomoc 
w ustaleniu pochodzenia 
dronów oraz wzmocnieniu 
nadzoru nad przestrzenią 
powietrzną państwa i jego 
obszarami morskimi.  

– NATO będzie nadal ści-
śle współpracować z sojusz-
nikami w regionie Morza 
Czarnego w związku z ostat-
nimi atakami na żeglugę han-
dlową – zapewnił wczoraj se-
kretarz generalny Sojuszu 
Mark Rutte. Jak zaznaczył we 
wpisie na platformie X, 
o sprawie ataków na Morzu 
Czarnym rozmawiał z pre-
mierem Bułgarii Rumenem 
Radewem. 

Rutte dodał, że NATO 
wzmocniło już swoją obec-
ność na wschodniej flance 
i będzie nadal monitorować 
sytuację, w razie potrzeby do-
stosowując swoje działania 
w zakresie odstraszania 
i obrony. 

Przewodnicząca Komisji 
Europejskiej Ursula von der 
Leyen potępiła wczoraj ataki 
dronów na statki handlowe 
w pobliżu wybrzeża Bułgarii, 
podkreślając, że Morze 
Czarne stało się kolejnym 
frontem eskalacji wojny Ro-
sji przeciwko Ukrainie. 

„To niedopuszczalne” – 
napisała von der Leyen w ser-
wisie X. Zaznaczyła, że ataki 
narażają życie członków za-
łóg na poważne niebezpie-
czeństwo i zagrażają bezpie-
czeństwu na Morzu Czar-
nym. 

Szefowa KE wyraziła soli-
darność z Bułgarią oraz po-
dziękowała służbom ratun-
kowym za szybką reakcję. 
Podkreśliła również, że osoby 
odpowiedzialne za ataki po-
winny zostać pociągnięte 
do odpowiedzialności. PAP

Drony trafiły w dwa statki 
na Morzu Czarnym
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Jedenaście osób uznano za zaginione po atakach 
dronów na dwa statki na Morzu Czarnym, w pobliżu 
wybrzeża Bułgarii

BUŁGARIA

Watykańskie biuro pra-
sowe podało w komunika-
cie, że operację przeprowa-
dzi zespół chirurgów klatki 
piersiowej pod kierunkiem 
profesora Stefano Margori-
tory. 

Leon XIV będzie przeby-
wać na 10. piętrze szpitala 
w skrzydle przylegającym 

do apartamentu papieskiego, 
który obecnie nie jest do-
stępny, bo trwa tam remont 
– podała włoska prasa.  

Wcześniej Watykan poin-
formował, że po operacji 71-
letni papież pozostanie 
w szpitalu około tygodnia. 
Do 20 października zostały 
zawieszone wszystkie papie-
skie audiencje. 

W rejonie kliniki wprowa-
dzono nadzwyczajne środki 
bezpieczeństwa, w tym 
ochrony przed cyberprze-
stępcami poszukującymi po-
ufnych danych. Obecne są 
policja, żandarmeria waty-
kańska i ochrona szpitala. 
Wokół placówki medycznej 
zgromadziło się wiele osób, 
które pozdrawiały papieża 
w chwili jego przyjazdu. 

O problemach zdrowot-
nych Leon XIV poinformo-
wał 11 października na za-

kończenie modlitwy Anioł 
Pański. – Najdrożsi, nie-
dawno, podczas badań kon-
trolnych, lekarze wykryli 
u mnie niewielki, ograni-
czony guzek w płucu. Został 
on wykryty na bardzo wcze-
snym etapie i jest dobrze 
zlokalizowany – powiedział 
papież. 

Metropolita Tokio, kardy-
nał Tarcisio Isao Kikuchi, 
przekazał, że podczas nie-
dawnej audiencji Leon XIV 
powiedział mu, że nie jest po-
ważnie chory i czuje się do-
brze. Papież dodał, że posta-
nowił poddać się operacji jak 
najszybciej, by móc pojechać 
w listopadzie do Ameryki Po-
łudniowej. 
PAP

Papież Leon XIV przybył do kliniki Gemelli 
na operację. Prosi o modlitwę

WATYKAN

Papież Leon XIV przybył 
wczoraj do rzymskiej 
kliniki Gemelli, w której 
podda się operacji usu-
nięcia guzka z płuca. 
Watykan poinformował, 
że operacja odbędzie się 
tego samego dnia po po-
łudniu.

oprac. Alina Mazurska

– Dwa statki zostały 
wczoraj zaatakowane 
przez drony na Morzu 
Czarnym w pobliżu wy-
brzeża Bułgarii. Jeden 
z nich zatonął – poinfor-
mował premier kraju 
Rumen Radew.

oprac. Karolina Wrońska
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Papież Leon XIV zwrócił 
się do wiernych z prośbą 
o modlitwę
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STRONA ZDROWIA A Za tydzień. Pobyt w DPS może kosztować fortunę! Kto może 
być zwolniony z opłat?  

Rak piersi to podstępna choroba, 
na którą co roku w Polsce zapada 
ponad 19 tys. osób, z czego prawie 
98 proc. stanowią kobiety. Niestety, 
ten typ nowotworu rocznie 
uśmierca blisko 5 tysięcy kobiet 
w naszym kraju. Wczesna diagnoza 
i rozpoczęcie leczenia dają duże 
szanse na całkowite wyleczenie.  

Rak piersi to najczęściej 
rozpoznawany nowotwór 
wśród kobiet  
Jak podaje Narodowy Fundusz 
Zdrowia, wczesne wykrycie tej cho-
roby daje bardzo duże szanse 
na długie życie w zdrowiu. W przy-
padku wczesnego wykrycia nowo-
tworu w I stadium jeszcze 
przed przerzutami do węzłów 
chłonnych szansa na wyleczenie 
wynosi 90-100 proc. Jeśli nowotwór 
zostanie wykryty w II stadium, to 
szanse na 5-letnie przeżycie nadal 
są wysokie i wynoszą ok. 70 proc. 
Natomiast rozpoznanie w III sta-
dium z przerzutami do węzłów 
chłonnych to szansa 50-56 proc. 

Najczęściej chorują kobiety 
po 50. roku życia, w Polsce to aż 80 
proc. pacjentek. Jednak młodszy 
wiek nie oznacza, że kobieta nie za-
choruje. Czynniki ryzyka rozwoju 
nowotworu piersi są głównie zwią-
zane z predyspozycjami genetycz-
nymi oraz ze stanem hormonalnym 
(czynniki reprodukcyjne, wiek po-
kwitania i przekwitania, stosowanie 
preparatów hormonalnych). 

– W mojej rodzinie historia no-
wotworowa pojawiała się z pokole-
nia na pokolenie. Wszystkie kobiety 
od strony mamy chorowały na raka 
piersi lub raka jajnika. Ja jako nasto-
latka miałam w głowie myśl, że pew-
nie kiedyś ten rak też mi się przy-
trafi, ale według mitu, chorują ko-
biety po 50. roku życia, więc mam 
jeszcze sporo czasu – mówi Lidia 
Dyndor, autorka kanału @Onko-
Fitka Lidka. 

U blogerki wykryto raka piersi, gdy 
była w 3. trymestrze ciąży ze swoim 
trzecim dzieckiem. Jednak lekarz, 
który wykrył 4 guzki w piersi ciężar-
nej kobiety, stwierdził, że nie są 
groźne. Po porodzie, badaniu USG 

piersi, które wykazało, że guzki się po-
większyły i biopsji padła diagnoza: 
złośliwy rak piersi potrójnie ujemny. 
Po operacji, usunięciu piersi i chemio-
terapii Lidia Dyndor pokonała raka. 
Teraz dodaje sił innym kobietom 
chorym na raka na swoim kanale 
na YouTube „OnkoFitka Lidka”. 

Diagnoza nowotworu nie jest 
już wyrokiem śmierci 
Mimo dość przerażających statystyk 
są też dobre wiadomości. Obecnie 
dostępnych jest coraz więcej no-
wych terapii, które pozwalają 
na skuteczne leczenie i znacznie 
przedłużają życie kobiet chorych 
na raka piersi. Dzięki temu diagnoza 
nowotworu nie jest już wyrokiem 
śmierci, jak to było odbierane jesz-
cze kilkanaście lat temu, ale staje się 
chorobą przewlekłą, z którą można 
długo żyć, a nawet można ją sku-
tecznie wyleczyć. 

– Rak piersi jest najczęstszym no-
wotworem wśród kobiet i niestety, 
liczba pacjentek rośnie. Niepokoić 

może również fakt, że współczyn-
nik zgonów z powodu raka piersi się 
zwiększa. Przyczyny tego stanu rze-
czy są złożone. Dobra wiadomość 
jest taka, że pojawiają się nieustan-
nie nowe leki. Pozwalają one albo 
wyleczyć pacjentkę, albo osiągać 
długotrwałą remisję choroby lub też 
wydłużyć życie do czasu pojawienia 
się kolejnej przełomowej terapii. 
Dzięki nim nowotwory piersi mo-
żemy dzisiaj traktować często w ka-
tegorii choroby przewlekłej – wyja-
śnia dr n. med. Katarzyna Pogoda, 
onkolożka kliniczna z Narodowego 

Instytutu Onkologii im. Marii Skło-
dowskiej-Curie Warszawie. 

W Polsce mamy więc coraz lep-
szy dostęp do nowoczesnych i sku-
tecznych terapii, dzięki czemu pa-
cjentki mogą być skuteczniej le-
czone.  

Jak informuje ekspertka obecnie 
w onkologii stosuje się tzw. wielo-
dyscyplinarne leczenie skojarzone, 
a więc wykorzystuje metody postę-
powania miejscowego, czyli chirur-
giczne usuwanie zmian nowotwo-
rowych i napromienianie oraz sys-
temowego, takie jak chemiotera-
pia, hormonoterapia, terapia celo-
wana molekularnie, immunotera-
pia i koniugaty. 

– 10 lat temu jeżeli ktoś miał 
chorobę przerzutową to walczył. 
Teraz weszliśmy w temat bardziej 
leczenia przewlekłego, bo rzeczy-
wiście duża grupa pań w chorobie 
przerzutowej ma szansę na długie 
życie z chorobą jak z innymi choro-
bami przewlekłymi.  Oczywiście są 
jeszcze duże wyzwania, są różne 

sytuacje kliniczne, gdzie dalej jesz-
cze nie jest tak idealnie, ale w du-
żej mierze u dużej grupy pań mo-
żemy na szczęście im pomóc – mó-
wiła onkolożka dr n. med. Kata-
rzyna Pogoda. 

Dzięki postępowi medycyny i no-
woczesnym terapiom chore na raka 
żyją coraz dłużej. Odsetek wyleczeń 
w porównaniu do innych nowotwo-
rów jest wysoki. Jednak największe 
szanse na wyleczenie daje wykrycie 
nowotworu we wczesnym stadium 
rozwoju. Dlatego tak ważne jest wy-
konywanie regularnie profilaktycz-
nych badań, takich jak mammogra-
fia i USG piersi. 

Jak rozpoznać raka piersi?  
Przede wszystkim ważne jest samo-
badanie, dzięki któremu rozpoznaje 
się nawet 37 proc. nowotworów we 
wczesnym stadium choroby. Takie 
badanie warto wykonywać raz 
w miesiącu, a w przypadku predys-
pozycji genetycznych i występowa-
nia mutacji genu BRCA1 lub BRCA2 
– raz w tygodniu. Warto jednak pa-
miętać, że nie każdy guz od razu 
oznacza raka, ponieważ mogą to 
być torbiele lub niezłośliwe zmiany. 

Diagnostyka raka piersi obej-
muje również wykonywanie bada-
nia USG, które każda kobieta powy-
żej 30. roku życia powinna wykony-
wać przynajmniej raz w roku, 
a w przypadku występowania raka 
piersi w rodzinie warto 2 razy w roku 
udać się do poradni ginekologicznej 
na taką diagnostykę. 

Dodatkowo po 40. roku życia 
ważnym badaniem profilaktycz-
nym jest mammografia, która po-
zwala na wykrycie raka w każdym 
stadium choroby. Każda kobieta 
powyżej 40. roku życia powinna je 
wykonywać raz na dwa lata, 
a po ukończeniu 50. roku życia po-
winna zgłaszać się na takie bada-
nie raz w roku. 

Obecnie w Polsce kobiety mię-
dzy 50. a 69. rokiem życia, które 
w ciągu ostatnich dwóch lat nie wy-
konywały mammografii lub posia-
dają skierowanie na powtórne ba-
danie, mogą skorzystać z darmowej 
diagnostyki, finansowanej przez 
NFZ. W tym celu należy zgłosić się 
do swojej przychodni rodzinnej.

Samobadanie piersi powinno stać się rutyną. 
Guzy nie zawsze oznaczają zmianę złośliwą

FO
T.

  L
IG

H
TF

IE
LD

ST
U

D
IO

S/
12

3R
F 

Rak piersi dotyka głównie kobiety między 50. a 70. rokiem życia, jednak coraz częściej rozpoznaje się 
go u młodszych osób

Istnieje wiele czynników ryzyka rozwoju raka piersi, a wśród najważniejszych można wymienić mutację genetyczną 
BRCA1 i BRCA2 oraz wiek powyżej 40. roku życia.

Agata Siemaszko

PROFILAKTYKA

Samobadanie najlepiej 
wykonywać raz w miesiącu.  
Należy rozpocząć 
od oględzin przed lustrem. 
Następnie należy 
kontynuować je 
pod prysznicem. 
Namydlenie skóry ułatwia 
wyczucie zmian w piersiach.
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Kudowa-Zdrój jest jednym z naj-
starszych uzdrowisk w Polsce oraz 
Europie – tradycja leczenia sięga tu 
XVII wieku. Przez lata przyjeżdżali 
tu kuracjusze z całej Europy, korzy-
stając z wyjątkowego mikrokli-
matu i bogactwa wód mineralnych. 

Uzdrowisko z historią 
i klimatem 
Miasto zachowało swój kameralny 
charakter. Sercem Kudowy jest 
Park Zdrojowy – zielona przestrzeń 
z pijalnią wód, sanatoriami i ele-
gancką architekturą uzdrowi-
skową. To właśnie tutaj toczy się 
życie kurortu: spokojne spacery, 
poranne degustacje wód i długie 
rozmowy na ławkach w cieniu 
drzew. 

Profil uzdrowiskowy Kudowy 
jest szeroki, ale wyraźnie ukierun-
kowany na współczesne problemy 
zdrowotne. Najczęściej leczy się tu: 
a  choroby układu krążenia (nad-

ciśnienie, choroba wieńcowa), 
a   schorzenia metaboliczne (cu-

krzyca, otyłość), 
a zaburzenia pracy tarczycy, 
a choroby układu oddechowego, 

a  stany wyczerpania i przewle-
kłego stresu. 
Jednym z najważniejszych „su-

rowców leczniczych” Kudowy jest 
klimat. Uzdrowisko należy do naj-
cieplejszych i najbardziej nasło-
necznionych w Sudetach, a jedno-
cześnie jest osłonięte od silnych 
wiatrów. Powietrze sprzyja rege-
neracji układu oddechowego, ale 
też poprawia ogólne samopoczu-
cie. Oddycha się tu naprawdę ina-
czej – głębiej, spokojniej. To dla-
tego klimatyczna terapia jest jed-
nym z podstawowych elementów 
kuracji. 

Drugim filarem leczenia są 
wody mineralne – przede wszyst-
kim szczawy, czyli wody bogate 
w dwutlenek węgla i cenne mikro-
elementy. Kuracja pitna: wspiera 
układ krążenia, reguluje metabo-
lizm, poprawia pracę układu po-
karmowego. Do tego dochodzą za-
biegi uzdrowiskowe: kąpiele mine-
ralne, hydroterapia, masaże, fizjo-
terapia i nowoczesna rehabilitacja 
kardiologiczna. 

W Kudowie trudno pozostać 
w bezruchu – i bardzo dobrze. 
Uzdrowisko naturalnie zachęca 
do aktywności. Spacer po Parku 

Zdrojowym, trasy w okolicznych la-
sach czy wyprawa w Góry Stołowe 
(Błędne Skały, Szczeliniec) stają się 
elementem terapii. Lekka aktyw-
ność wspiera układ krążenia, po-
prawia wydolność i pomaga redu-
kować stres. To podejście, które co-
raz częściej docenia współczesna 
medycyna: leczenie nie przez uni-
kanie ruchu, ale przez jego mądre 
włączenie. 

Dla kogo jest to miejsce? 
Kudowa-Zdrój to dobry wybór dla 
osób, które: 
a  chcą zadbać o serce i układ krą-

żenia, 
a  zmagają się z problemami me-

tabolicznymi, 
a  potrzebują regeneracji po du-

żym stresie, 
a  szukają spokojnego, ale nie 

„sennego” uzdrowiska, 
a  chcą połączyć leczenie z łagod-

ną aktywnością w naturze. 
To uzdrowisko nie jest spektaku-

larne w sensie kurortowej rozrywki. 
Jego siła tkwi w czymś innym – 
w konsekwentnym przywracaniu 
równowagi. 

Na uzdrowiskowej mapie 
Kudowy-Zdroju działa kilka 
obiektów, które od lat cieszą się 
bardzo dobrą opinią zarówno 
wśród kuracjuszy, jak i lekarzy. 
Do najczęściej wybieranych na-
leży Zespół Uzdrowisk Kłodzkich 
z sanatoriami, takimi jak Polonia, 
Bristol czy Zameczek – to miejsca 
z pełnym zapleczem zabiegowym 
i doświadczeniem w leczeniu cho-
rób układu krążenia oraz metabo-
licznych. 

Dużym uznaniem cieszy się 
także Sanatorium „Verde Mon-
tana”, które łączy standard hote-
lowy z rozbudowaną ofertą rehabi-
litacyjną i strefą wellness, co przy-
ciąga osoby szukające bardziej 
komfortowego pobytu. 

Wśród kuracjuszy dobrze oce-
niane są również kameralniejsze 
ośrodki, jak Hotel Uzdrowiskowy 
„St. George” czy obiekty położone 
bezpośrednio przy Parku Zdrojo-
wym – za spokojną atmosferę i bli-
skość natury.  

Wybór konkretnego miejsca za-
leży od potrzeb zdrowotnych, ale 
wspólnym mianownikiem pozo-
staje wysoki poziom opieki i dostęp 
do naturalnych zasobów leczni-
czych Kudowy.

To Polska stolica słońca. 
W tym uzdrowisku  
wygrzejesz się jesienią
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Kudowa-Zdrój jest najbardziej nasłonecznionym i najcieplejszym 
uzdrowiskiem w Polsce 

Położona u stóp Gór Stołowych, na styku kultur i krajobrazów,  
przyciąga tych, którzy szukają czegoś więcej niż wypoczynku.

Ola Głowacka

Nienasycone tłuszcze trans już 
od dawna zostały zidentyfikowane 
przez dietetyków jako bardzo szko-
dliwe. Ich nadmiar w diecie może 
mieć potencjalnie niszczące dla 
zdrowia konsekwencje. 

Tłuszcze trans występują natu-
ralnie w mięsie (zwłaszcza wołowi-
nie i baraninie) oraz w nabiale, 
szczególnie w mleku. Jednak ich 
największe stężenie występuje 
w olejach roślinnych po ich przemy-
słowym przetworzeniu, tzw. uwo-
dornieniu. Uwalniają się także 
w czasie intensywnego smażenia 
na zwykłej domowej patelni. 

Musisz szczególnie uważać na: 
a  fast foody i słone przekąski, ta-

kie jak czipsy, 
a margaryny, 
a koncentraty spożywcze, 
a  pieczywo i ciasto cukiernicze (i 

produkty, takie jak ciastka, her-
batniki, wafelki, pączki, rogali-
ki, torty). 
Nie trzeba być ekspertem, by 

zrozumieć, że tłuszcze trans należy 
ograniczyć w codziennej diecie. 
Dietetycy zalecają wręcz, by spoży-
wać ich jak najmniej. 

Jest kilka sposobów na to, by 
zmniejszyć ilość konsumowanych 
tłuszczów trans. Pierwszym jest sto-
sowanie we własnej diecie zdro-
wych zamienników: 

- WHO zwraca uwagę, że w zdro-
wej diecie warto ograniczać przede 
wszystkim tłuszcze nasycone i trans, 
a wybierać częściej tłuszcze niena-

sycone, obecne m.in. w oliwie z oli-
wek oraz olejach roślinnych – mówi 
mgr Anna Janiszewska-Janowicz, 
dietetyk Grupy Luxmed. 

Zdrowe tłuszcze zawarte są m.in. 
w rybach, nasionach, wspomnianej 
oliwie z oliwek. 

Drugi sposób to odpowiedni do-
bór kupowanych produktów. Uni-
kaj tych wysokoprzetworzonych. 

Sprawdzaj też etykiety. Tłuszcze 
trans nie są w nich wymieniane 
wprost; należy szukać określeń, ta-
kich jak: 
a  „częściowo uwodornione tłusz-

cze” 
a „skrócone tłuszcze” 
a  „częściowo utwardzone oleje 

roślinne” 
O tym, jak ważne jest wyelimino-

wanie z diety tłuszczów trans, za-
pewniają doskonałe wyniki badań 
populacyjnych, prowadzonych 
w Danii. To ten kraj jako pierwszy 
wprowadził regulacje dotyczące za-
wartości tłuszczów trans w produk-
tach żywnościowych. Od 2003 r. 
obowiązuje tam zasada, że takich 
tłuszczów może być najwyżej 2 g 
w 100 g produktu (regulacja nie 
obejmuje produktów odzwierzę-
cych). 

Już po kilku latach od wprowa-
dzenia regulacji w Danii spadła 
liczba udarów, zawałów i zgonów 
związanych z chorobami układu 
krążenia. 

Podobne ograniczenia wprowa-
dzono także w UE, w tym w Polsce, 
w 2021 r. Nie znaczy to jednak, że nie 
musisz uważać na tłuszcze trans 
w żywności. Jeśli źle dobierzesz na-
wet produkty spełniające normy, 
w końcu tłuszczów może się zrobić 
za dużo. Szczególnie uważaj na to-
wary importowane spoza UE, któ-
rych nie obejmują unijne regulacje 
i może się w nich znajdować wyjąt-
kowo dużo tłuszczów trans.

Składnik diety, który po cichu 
niszczy zdrowie.  
Warto więc go unikać

SANATORIA

DIETA

Dietetycy nie mają wątpliwo-
ści: tłuszczów trans powinno 
się spożywać jak najmniej. 
Przesada grozi  poważnymi 
konsekwencjami z cukrzycą, 
rakiem i demencją włącznie. 
Jak wyeliminować je z diety?

Emil Hoff
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Tłuszcze trans podwyższają poziom złego cholesterolu LDL,  
co sprzyja m.in. rozwojowi miażdżycy

STRONA ZDROWIA|
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Lekarz Rodzinny lub POZ Roku, 
Hanna Łonak-Jarosz, CenterMed 
Pułaskiego,Tarnów,   

Pediatra Roku,  
Rafał Boczarski, Szpital Specjalistyczny 
w N. Sączu im. J Śniadeckiego, N. Sącz 

Pielęgniarka/Pielęgniarz Roku,  
Dorota Woźniak, ZOZ,  
Sucha Beskidzka 

Lekarz Rodzinny lub POZ Roku, 
Karolina Knapik, Centrum Medyczne, 
Wieliczka 

Pediatra Roku, 
Magdalena Pawłowska-Molga, POZ 
Unicardia&Unimedica&Uniestetica, Kraków 

Stomatolog/Ortodonta Roku,  
Olena Cherevulia, Denta Med,  
Kraków 

Lekarz Rodzinny lub POZ Roku,  
Adriana Potoczek, Pro Vitae,  
Chomranice  

Pielęgniarka/Pielęgniarz Roku,  
Anna Ptaszek, Szpital Specjalistyczny im. 
Ludwika Rydygiera, Kraków 

Stomatolog/Ortodonta Roku,  
Francesco Manfredi, Denta-Med,  
Kraków 

Pediatra Roku,  
Barbara Bajda, SP GZOZ,  
Raba Wyżna 

Pielęgniarka/Pielęgniarz Roku,  
Marzena Czart, Szpital Miejski Spec.  
im. Gabriela Narutowicza, Kraków 

Stomatolog/Ortodonta Roku,,  
dr n. med. Aleksandra Kalandyk-
Konstanty, Loftdent, Kraków

- Od kilku tygodni na na-
szych łamach przedsta-
wiamy uczestników wiel-
kiego plebiscytu medycz-
nego Hipokrates. Rozmawia-
liśmy z nimi o pracy, zawodo-
wych wyborach, pasjach i co-
dziennych wyzwaniach - 
mówi Katarzyna Adamczyk, 
która opiekuje się akcją 
od strony redakcyjnej.   
Dzięki tym opowieściom 
mogliśmy dowiedzieć się 

o pracownikach ochrony 
zdrowia czegoś więcej niż 
tylko tego, czym zajmują się 
na co dzień. Dziś proponu-
jemy jednak nieco inną 
formę prezentacji. Tym ra-
zem oddajemy pierwszeń-
stwo zdjęciom. Bez długich 
wypowiedzi, bez pytań i od-
powiedzi. Same twarze i na-
zwiska, które być może znasz 
z przychodni, szpitala, apteki 
albo gabinetu lekarskiego 

albo słyszałeś o tych osobach 
od rodziny czy znajomych. 
- W wielkim plebiscycie me-
dycznym spotykają się 
przedstawiciele różnych za-
wodów związanych 
z ochroną zdrowia, na przy-
kład lekarze wielu specjaliza-
cji, pielęgniarki, położne, ra-
townicy medyczni, farma-
ceuci. Każdy zajmuje się 
czymś innym, każdy ma wła-
sne doświadczenia, a wielu 

z nich czytelnicy mogą znać 
z codziennych kontaktów - 
wyjaśnia dziennikarka. To 
także okazja, żeby zobaczyć, 
jak różnorodne jest grono 
uczestników naszej akcji. Są 
wśród nich osoby z wielolet-
nim doświadczeniem zawo-
dowym i takie, które budują 
pozycję. Pracują w dużych 
placówkach i mniejszych ga-
binetach. Niektóre nazwiska 
pojawiały się już na naszych 

łamach, inne być może do-
piero teraz zwrócą uwagę 
Czytelników. Do zakończe-
nia etapu powiatowego akcji 
pozostał tydzień, a dziś za-
praszamy do przyjrzenia się 
jego uczestnikom. Może 
wśród prezentowanych zdjęć 
znajdziecie znajomą twarz? 

 
Więcej o akcji znajdziecie na: 
gazetakrakowska.pl/ 
hipokrates

Znajome twarze, znane nazwiska 
w wielkim plebiscycie medycznym 

HIPOKRATES

Niektóre twarze rozpo-
znajemy od razu. Inne 
wydają się znajome - 
być może z przychodni, 
szpitala, apteki albo ga-
binetu lekarskiego. 
A może to osoby, o któ-
rych słyszeliśmy od ro-
dziny czy znajomych? 
W tegorocznym HIPO-
KRATESIE takich twa-
rzy i nazwisk nie braku-
je.

PREZENTUJEMY KANDYDATÓW Z KATEGORII POWIATOWYCH, KTÓRZY ZDOBYLI DOTYCHCZAS NAJWIĘCEJ GŁOSÓW

PARTNER GŁÓWNY PLEBISCYTU PARTNER REGIONALNY PLEBISCYTU

PATRON HONOROWY:  
Łukasz Smółka Marszałek Województwa Małopolskiego

PLEBISCYT|
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TVP 2

Hubert podejmuje decyzję o zgłosze-
niu ataku na Adama, ale zastraszony 
chłopak twierdzi, że nie rozpoznaje 
Daniela. Asia konsultuje z Natalią spór 
sądowy z Lucyną. Bruno musi zmie-
rzyć się z trudną rozmową z Amelią, 
która dowiaduje się o aresztowaniu 
Karoliny. Kiedy Karolina zostaje zwol-
niona, Stański traktuje ją z dystansem. 
Z kolei Kacper ponownie odwiedza 
lokal Feel Good, zafascynowany Luizą. 

G. 20:30
Felicita

TVP 1

Zośka wciąż nie potrafi porozu-
mieć się z Ewką. Choć Jagoda 
podejmuje próbę pogodzenia 
zwaśnionych kobiet, zalicza 
porażkę. Głęboko zraniona 
Zośka nie jest bowiem gotowa 
na pojednanie. Tymczasem 
Oliwia z coraz większym niepo-
kojem przyjmuje zapewnienia 
Giulii, że z Davide wszystko 
jest w porządku. Niespodzie-
wanie w Warszawie pojawia się 
Wiktor, przywożąc zaskakującą 
propozycję, a Stella i Francesca 
przystępują do realizacji swoje-
go planu.

G. 16:55
Gliniarze Śląsk

Polsat

Znika świadek koronny oraz 
policajnt, który miał go pilno-
wać. Monitoring ujawnia, że 
obaj zostali uprowadzeni przez 
zamaskowanych osobników. 
W trakcie śledztwa zeznania 
bezdomnego kłócą się z tym, 
co widać na monitoringu. Co 
widział bezdomny mężczyzna? 
W jakiej sprawie i przeciwko 
komu miał zeznawać porwany 
świadek? Czy detektywi zdążą 
uratować uprowadzonych ludzi? 
Tymczasem syn Gutka, Dawid, 
zostaje zatrzymany.

G. 20:15
NA WSPÓLNEJ

TVN

Lew dowiaduje się, że Kalski opuścił szpital  
i alarmuje Weronikę. Tymczasem Greg czeka 
przed domem Roztockiej na córkę – każe jej się 
pakować i jechać z nim. Kacper broni przera-
żonej Jagody. Gdy dziewczyna odmawia ojcu, 
ten nie ustępuje. Nagle przyjeżdża Weronika 
– grożąc policją, zabrania Kalskiemu zbliżać 
się do córki. Greg robi się agresywny! Hebel 
i Agnieszka przyjeżdżają do poprawczaka – mó-
wią „Nochalowi”, że zawalczą o jego kontakty 
z siostrzyczką. Chłopak jest poruszony i obiecu-
je wzorowe zachowanie. „Nochal” dotrzymuje 
słowa i Hebel dostaje informację, że chłopcy 
wrócili do treningów koszykówki. Na dodatek 
dają z siebie wszystko, bo… kibicuje im seksow-
na Sandra, żona Seby! Cieślikowie wprowadza-
ją się do nowego mieszkania. Ich nowa sąsiadka 
nie podziela ich entuzjazmu...

G. 16:50
Szpital św. Anny

TVN

W dniu 18. urodzin Grześka 
Kaja i Ada przygotowują dla 
niego niespodziankę. Tymcza-
sem na SOR trafia 65-letni spor-
towiec po upadku z drabiny, a 
wyniki badań prowadzą lekarzy 
do niepokojących wniosków. 
Ekipa Tomka Jaworskiego 
otrzymuje wezwanie do willi, w 
której zgłoszono wypadek z bro-
nią palną. Okoliczności zdarze-
nia budzą wątpliwości. Podczas 
tej wizyty Tomek zauważa 
u mężczyzny zdjęcie jego z 
Michałem, ojczymem Tomka… 
Podczas transportu pacjenta do 
szpitala dochodzi do krwotoku 
wewnętrznego.

G. 20:50
Na dobre i na złe

TVP 2

Wiktoria opiekuje się Blanką i w 
szczerej rozmowie wyznaje córce, 
że rozstała się z mężem. Gdy dr 
Consalida na nowo rusza do akcji 
– i zaczyna szukać na własną rękę 
zaginionej wnuczki – kończy się 
to kolejnym atakiem w parku 
i... „krwawym starciem” lekarki 
z komisarzem Biegunem. Fal-
kowicz nadal próbuje wyswatać 
Matyldę. Tym razem bierze na 
celownik Tomaszka oraz stażystę 
Julka Czaję. Kolejnym pacjentem 
profesora zostaje Mundek, który 
ma w szpitalu groźny wypadek 
i krwotok tętniczy.

G. 20:00 Barwy szczęścia 

Polsat

Kulas rzuca się na Olka z pięściami. Nie słucha tłumaczeń, 
bo wszystko wskazuje na to, że to właśnie on – przyjaciel! 
– zbałamucił jego córkę. Aniela w ostatniej chwili powstrzy-
muje rozlew krwi. Jej też nie jest łatwo – krąży między 
nabuzowanym mężem a pasierbicą, która coraz bardziej 
zamyka się w sobie. Czy dziewczyna w końcu przyzna, jak 
było naprawdę? Maja uprzedza Radka, że umówiła się na 
kawę z przyjacielem. Radek jest zaskoczony i rozczulony jej 
lojalnością. Życzy Mai dobrej zabawy, zapewniając, że nie 
ma z tym problemu. Natomiast Kacprowi nie podoba się sa-
modzielna krucjata żony przeciwko facetowi spod szkoły. 
Ona zaś krytykuje bierność męża, dochodzi między nimi do 
sprzeczki. Marysia jest rozdrażniona, a dodatkowo wciąż 
przejęta sytuacją Melki. Złość ustępuje, gdy ma okazję wy-
gadać się przed… Pawłem – nadal tak dobrze się rozumieją.

G. 18:00 Pierwsza miłość 

PROGRAMOWO
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 Poziomo:
 1)	był	nim	Wilhelm	Tell,
 6)	kobieca	postać	z	wierzeń	
	 	słowiańskich,
 10)	część	mechanizmu	zegarka,
 11)	istota	żywa,	stworzenie,
 12)	przedstawiciel	rządu	do	kon-
	 	taktu	z	mediami,
 13)	nawierzchnia	drogowa	z	ka-
	 	mienia,
 15)	chroniony	ptak	leśny,	bargiel,
 19)	domowe	–	do	odrobienia,
 23)	wieś	w	Małopolsce	nad	zapo-
	 	rą	wodną,
 25)	publiczne	zebranie	wyborcze,	
	 	wiec,
 26)	sprawa	do	załatwienia,
 27)	potocznie	o	Amerykaninie,
 28)	świąteczny	dzień	w	juda-
	 	izmie,
 32)	piętro	widowni	teatralnej,
 35)	doradczyni,	powiernica,	towa-
	 	rzyszka	duchowa	męża	stanu,
 36)	święta	rzeka	dla	wyznawców	
	 	hinduizmu,
 37)	proces	rozwoju,	doskonale-
	 	nie	się,
 38)	tokijski	port	lotniczy,
 39)	kolce	przy	butach	alpinisty,
 40)	wiara	w	lepszą	przyszłość,
 41)	egzaminacyjny	zestaw	pytań.
 Pionowo:
 2)	„Maska	…”,	film	z	rolą	Anto-
	 	nio	Banderasa,
 3)	meksykańska	roślina	kolczasta,
 4)	ostra	przyprawa	kuchenna,
 5)	czworobok	o	wszystkich	bo-
	 	kach	równych,
 6)	żaglowiec	jak	część	tułowia,
 7)	uczy	rozumu	(w	przysłowiu),
 8)	konna	lub	figurowa,

 9)	uciążliwe	owady	z	rzędu	mu-
	 	chówek,
 14)	główny	składnik	risotta,
 15)	np.	Jurand	ze	Spychowa,
 16)	piłkarski	klub	z	wawelskiego	
	 	grodu,
 17)	druga	żona	Oktawiana	Augusta,
 18)	…	Kwitnącej	Wiśni,
 19)	ćwiczenie	gimnastyczne	na	
	 	drążku,
 20)	chronione	przez	oponę,

 21)	wykonuje	podwodne	prace,
 22)	główne	miasto	Zagłębia	Ruhry,
 24)	wolny	koniec	omasztowania,
 29)	Jan	Onufry,	przyjaciel	Micha-
	 	ła	Wołodyjowskiego,
 30)	wstążki	zastępujące	ordery,
 31)	sylwestrowy	trunek,
 32)	roślina	ozdobna,	ukośnica,
 33)	wypukła	technika	graficzna,
 34)	syn	Agamemnona	i	Klitaj-
	 	mestry.

Wodnik (20.01 - 18.02)  
Odważna decyzja otworzy 

przed Tobą nowe możliwo-
ści. Horoskop dzienny radzi 

zaufać intuicji.  
 

Ryby (19.02 - 20.03)  
Spokojny dzień sprzyja po-

rządkom i rozmowom. Ho-
roskop na dziś radzi posta-

wić na szczerość.  
 

Baran (21.03 - 19.04)  
Czeka Cię wiadomość, która 

zmieni plany. Horoskop 
dzienny na środę mówi, że 

dobrze na tym wyjdziesz.  
 

Byk (20.04 - 20.05)   
Zadbaj o siebie i bliskich. 
Horoskop dzienny zapo-

wiada, że ciepła rozmowa 
pomoże rozwiązać problem.  

 
Bliźnięta (21.05 - 21.06)   

Twoja pewność siebie przy-
ciągnie uwagę. Horoskop 

na dziś mówi, że błyśniesz 
dobrym pomysłem.  

 
Rak (22.06 - 22.07)  

Dzień sprzyja planowaniu. 
Horoskop dzienny na środę 

przypomina, że mały krok 
też daje sukces.  

 
Lew (23.07 - 22.08)  

Gwiazdy sprzyjają zgodzie. 
Horoskop dzienny to wska-

zówka, by otworzyć serce 
na nowe znajomości.  

 
Panna (23.08 - 22.09)  

 Intuicja wskaże Ci właściwą 
drogę. Horoskop na dziś 

podpowiada, by unikać po-
chopnych ocen.  

 
Waga (23.09 - 22.10)  

Przed Tobą dzień pełen in-
spiracji. Horoskop dzienny 

na środę mówi, że nowe 
spotkanie doda Ci energii.  

 
Skorpion (23.10 - 21.11)  

Cierpliwość przyniesie do-
bre efekty. Horoskop 

dzienny podpowiada, by 
skupić się na obranym celu.  

 
Strzelec (22.11 - 21.12)  

Nietypowy pomysł może od-
mienić Twoje plany. Horo-

skop na dziś radzi słuchać do-
brych rad życzliwych ludzi.  

 
Koziorożec (22.12 - 19.01) 
Emocje pomogą Ci lepiej 

zrozumieć innych. Horoskop 
dzienny na środę radzi zna-

leźć czas na odpoczynek.

HOROSKOP

KRZYŻÓWKA|

Twoja gazeta 

w prenumeracie

z Tele 
Magazynem

 12 312 53 88

AUTOPROMOCJA 0110990500
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Nieruchomości

MIESZKANIA - KUPIĘ

Kupię mieszkanie zadłużone, 
z trudnym lokatorem, 
komornikiem, udziały. Gotówka, 
883-402-202

Handlowe

MASZYNY URZĄDZENIA

KUPIMY maszyny do obróbki metalu 

i drewna. Tel.: 782-592-790.

Matrymonialne

KAWALER lat 52, rencista, majętny, 

pozna pannę (studentkę) w wieku 

od 22 do 52 lat stanu wolnego. Adam 

z Oświęcimia. Tel. 732-799-854.

AUTOREKLAMA 

Ogłoszenia drobne
w Twojej gazecie zlecisz 
bez wychodzenia z domu 
przez Internetowe  
Biuro Ogłoszeń

ibo.polskapress.pl

ibo  TWOJE DOMOWE BIURO OGŁOSZEŃ

OGŁOSZENIA/NEKROLOGI|

Nekrologi

reklama.krakow@polskapress.pl

zamówisz tutaj:
12 6 888 444, 508 26 26 84

Kraków, ul. Zabłocie 43 A

AUTOREKLAMA 

REKLAMA 00115897760011597988

,,Chociażbym chodził ciemną doliną, 
zła się nie ulęknę, bo Ty jesteś ze mną…” 

Ps. 23

śtp

Krzysztof Szmigiel
Doktor nauk medycznych 

wieloletni pracownik Instytutu Neurologii 
Collegium Medicum Uniwersytetu Jagiellońskiego 

wieloletni Ordynator Oddziału Neurologii 
Szpitala w Gorlicach

Lekarz wielkiego formatu, oddany pacjentom

Najukochańszy Tata, Teść, Dziadek i Brat

Przeżywszy lat 82, po ciężkiej chorobie, 
opatrzony św. Sakramentami

zmarł dnia 9 października 2026 roku.

Msza św. żałobna przy Zmarłym odprawiona zostanie 
w czwartek, dnia 15 października 2026 roku o godzinie 12.20 
w kaplicy na Cmentarzu Batowickim przy ul. Powstańców 48, 

po czym nastąpi odprowadzenie Zmarłego 
na miejsce wiecznego spoczynku, 

o czym zawiadamia pogrążona w głębokim smutku

Rodzina

STAROSTA TARNOWSKI 
UAB.6740.11.9.2026.BK Tarnów, 30 września 2026 r.

OBWIESZCZENIE
Na podstawie art. 11f ust. 3 ustawy z dnia 10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych (t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 311) 

w związku z art. 10 § 1 i art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. – Kodeks postępowania administracyjnego (t.j. Dz. U. z 2025 r., poz. 1691)

STAROSTA TARNOWSKI
ZAWIADAMIA,

że na wniosek Burmistrza Wojnicza z dnia 3.06.2026 r. w sprawie wydania decyzji o zezwoleniu na realizację 
inwestycji drogowej obejmującej:
„Rozbudowę drogi gminnej nr 203294K o klasie technicznej „D” (dojazdowa) – ul. Krzywa oraz przebudowę drogi 
publicznej kategorii gminnej, bez nadanego numeru, o klasie technicznej „D” (dojazdowa) – ul. Rynek”.
Projektowana inwestycja planowana jest do realizacji w województwie małopolskim, w powiecie tarnowskim, 
na terenie jednostki ewidencyjnej 121613_4 Wojnicz - miasto, w obrębie nr 0013 Wojnicz, na działkach 
ewidencyjnych o niżej wymienionych numerach, które znajdują się:
1. między liniami rozgraniczającymi teren projektowanego pasa drogowego nowego przebiegu drogi gminnej – 

ul. Krzywa (działki wchodzące w skład pasa drogowego rozbudowywanej ulicy w liniach rozgraniczających), 
zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 2 specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 121613_4, Wojnicz - miasto, 
obręb ewidencyjny: 0013, Wojnicz, tj. działkach nr: 1779, 1780, 1781, 1782, 1783, 1784, 643/10 (643/3), 642/2 
(642), 636/6 (636/4), 649/2 (649), 650/2 (650), 651/4 (651/2), 651/6 (651/1), 652/2 (652), 653/4 (653/1)1,2, 
oraz częścią działki nr 616/2,

2. między liniami rozgraniczającymi teren istniejącego pasa drogowego drogi gminnej – ul. Rynek, zgodnie 
z art. 11f ust. 1 pkt 2 specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 121613_4, Wojnicz - miasto, obręb 
ewidencyjny: 0013, Wojnicz, tj. działkach nr: 636/1, 628/1 oraz części działki nr 629/11,

3. w terenie objętym obowiązkiem przebudowy innych dróg publicznych – ul. Kąpielowej droga gminna 
nr 203268K, zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 8 litera g specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 121613_4, 
Wojnicz - miasto, obręb ewidencyjny: 0013, Wojnicz, tj. na części działki nr 851/2,

4. w terenie objętym obowiązkiem budowy lub przebudowy sieci uzbrojenia terenu zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 
8 litera e specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 121613_4, Wojnicz - miasto, obręb ewidencyjny: 
0013, Wojnicz, tj. na części działek nr: 638/1, 637, 636/5 (636/4), 636/3, 629/12, 630/4, 630/3, 630/2, 629/4, 
628/4, 653/3 (653/1), 653/2, 609/16, 651/3 (651/2), 650/1 (650), 649/1 (649), 648, 647/1, 646/1, 645, 6441,

5. w terenie objętym obowiązkiem budowy lub przebudowy zjazdów, zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 8 litera h 
specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 121613_4, Wojnicz - miasto, obręb ewidencyjny: 0013, 
Wojnicz na części działek nr: 625, 646/1, 648,

6. w terenie objętym obowiązkiem budowy lub przebudowy urządzeń wodnych lub urządzeń melioracji wodnych 
szczegółowych, zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 8 litera f specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 
121613_4, Wojnicz - miasto, obręb ewidencyjny: 0013, Wojnicz, tj. na części działek nr: 609/16 i 658,

7. w terenie objętym obowiązkiem i terminem rozbiórki istniejących obiektów budowlanych nieprzewidzianych 
do dalszego użytkowania zgodnie z art. 11f ust. 1 pkt 8 litera c specustawy drogowej – jednostka ewidencyjna: 
121613_4, Wojnicz - miasto, obręb ewidencyjny: 0013, Wojnicz, tj. na części działek nr: 638/1, 637, 630/3, 
651/3 (651/2), 650/1 (650), 649/1 (649), 648, 647/1, 646/1, 645, 644 1 

1 w odniesieniu do nieruchomości, które podlegają podziałowi – przed nawiasem podano numer działki, która 
powstaje w wyniku zatwierdzenia podziału, w nawiasie podano numer działki przed podziałem

2 wytłuszczoną czcionką zostały oznaczone działki do przejęcia pod inwestycję drogową
została wydana decyzja Starosty Tarnowskiego znak: UAB.6740.11.9.2026.BK z dnia 30 września 2026 r. 
w sprawie zezwolenia na realizację ww. inwestycji drogowej.
Ww. decyzja zawiera rozstrzygnięcia w zakresie:
A) zezwolenia na realizację inwestycji drogowej,
B) zatwierdzenia podziału nieruchomości,
C) zatwierdzenia projektu zagospodarowania terenu oraz projektu architektoniczno-budowlanego,
D) nałożenia na Inwestora nw. obowiązków:

-	 przebudowy innych dróg publicznych, na działkach wymienionych w wyżej wymienionym punkcie nr 3,
-	 budowy lub przebudowy sieci uzbrojenia terenu, na działkach wymienionych w wyżej wymienionym punkcie nr 4,
-	 budowy lub przebudowy zjazdów, na działkach wymienionych w wyżej wymienionym punkcie nr 5,
-	 budowy lub przebudowy urządzeń wodnych lub urządzeń melioracji wodnych szczegółowych, na działkach 

wymienionych w wyżej wymienionym punkcie nr 6,
-	 rozbiórki istniejących obiektów budowlanych nieprzewidzianych do dalszego użytkowania, na działkach 

wymienionych w wyżej wymienionym punkcie nr 7,
E) zezwolenia na wykonanie ww. obowiązków i jednocześnie określa ograniczenia  w korzystaniu 

z nieruchomości na czas realizacji tych obowiązków
Ww. decyzji nadano rygor natychmiastowej wykonalności. Decyzja taka, zgodnie z art. 17 ustawy z dnia 
10 kwietnia 2003 r. o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg 
publicznych, uprawnia do rozpoczęcia robót budowlanych.
Nieruchomości w miejscowości Wojnicz znajdujące się między liniami rozgraniczającymi teren projektowanego 
pasa drogowego drogi gminnej nr 203294K – ul. Krzywa, które zgodnie z art. 12 ust. 4 ww. ustawy o szczególnych 
zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg publicznych, staną się z mocy prawa własnością 
Gminy Wojnicz z dniem, w którym decyzja o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej stanie się ostateczna, 
za odszkodowaniem ustalonym w odrębnej decyzji.
Zgodnie z art. 18 ust. 1e ustawy o szczególnych zasadach przygotowania i realizacji inwestycji w zakresie dróg 
publicznych (t.j. Dz. U. z 2024 r. poz. 311): w przypadku, w którym dotychczasowy właściciel lub użytkownik 
wieczysty nieruchomości objętej decyzją o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej odpowiednio wyda tę 
nieruchomość lub wyda nieruchomość i opróżni lokal oraz inne pomieszczenia niezwłocznie, lecz nie później niż 
w terminie 30 dni od dnia:
•	 doręczenia zawiadomienia o wydaniu decyzji z nadanym rygorem natychmiastowej wykonalności,
•	 doręczenia postanowienia o nadaniu decyzji o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej rygoru 

natychmiastowej wykonalności albo
•	 w którym decyzja o zezwoleniu na realizację inwestycji drogowej stała się ostateczna,
wysokość odszkodowania powiększa się o kwotę równą 5% wartości nieruchomości
lub wartości prawa użytkowania wieczystego.
Jednocześnie zawiadamia się strony postępowania, że mogą zapoznać się z treścią decyzji o zezwoleniu 
na realizację inwestycji drogowej w Starostwie Powiatowym w Tarnowie, ul. Narutowicza 38, pokój nr 105 
– w godzinach 7.15-14.30 (poniedziałek, wtorek, piątek) oraz w godzinach 7.15-16.30 (środa), nr telefonu 
(14) 688 33 86 w terminie 14 dni od daty otrzymania niniejszego zawiadomienia.
Od decyzji przysługuje stronom prawo wniesienia odwołania do Wojewody Małopolskiego 
za pośrednictwem Starosty Tarnowskiego, 33-100 Tarnów, Narutowicza 38, w terminie:
-  w przypadku wnioskodawcy – w terminie 14 dni od daty doręczenia niniejszej decyzji,
-  w przypadku pozostałych stron – w terminie 14 dni od daty, w której zawiadomienie o wydaniu 

niniejszej decyzji poprzez obwieszczenie stanie się skuteczne, tj. w terminie 28 dni od daty ukazania 
się obwieszczenia o wydaniu decyzji o zezwoleniu na realizację

inwestycji drogowej.
Odwołanie zawierać musi zarzuty odnoszące się do decyzji, określać istotę i zakres żądania będącego 
przedmiotem odwołania oraz wskazywać dowody uzasadniające to żądanie.
W trakcie biegu terminu do wniesienia odwołania strona może zrzec się prawa do wniesienia 
odwołania wobec Starosty Tarnowskiego. Z dniem doręczenia Staroście oświadczenia o zrzeczeniu 
się prawa do wniesienia odwołania przez ostatnią ze stron postępowania, decyzja staje się ostateczna 
i prawomocna. 
 Z up. STAROSTY
 mgr inż. arch.
 Małgorzata Szostek-Pochroń
 DYREKTOR 
 Wydziału Urbanistyki, Architektury i Budownictwa

REKLAMA 0011594755

KOMUNIKAT
Burmistrza Starego Sącza

Działając w oparciu o art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 
nieruchomościami (t.j. Dz. U. z 2026 r. poz. 399 z późn. zm.)

Burmistrz Starego Sącza 
zawiadamia,

że w dniu 14.10.2026 r. na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Miejskim w Starym Sączu 
oraz na stronie internetowej www.starysacz.um.gov.pl został zamieszczony wykaz 
nieruchomości przeznaczonych do oddania w dzierżawę/ najem/ użyczenie.

REKLAMA 0011598112REKLAMA 0011598112

eprasa.pl 8eaa481aba



A  a 15 ŚRODA, 14.10.2026, GAZETA KRAKOWSKA

„Pasy” grają na co dzień w IV li-
dze, Wisła II w trzeciej. 
Gospodarze to lider IV ligi. Wia-
domo, że ich celem jest awans 
na wyższy szczebel. A jak trak-
tują Puchar Polski? 

- Standardowo, jak wszyscy 
– mówi trener Cracovii II An-
drzej Paszkiewicz. - Jako przy-
godę i okazję do rozwijania mło-
dych chłopaków i przedsmak 
tego, o co walczymy, czyli 
chcemy mierzyć się z mocniej-
szymi zespołami. Wisła II jest 
poziom wyżej, ale my w prze-
ciągu dwóch lat chcemy tam 
być. Mówię o dwóch latach, nie 
popadając w huraoptymizm. 
Wiemy, jaką kadrą dysponu-
jemy. Zimą zapewne kilku za-
wodników, którzy są między I  
a II zespołem, będzie wypoży-
czonych. Druga runda dla ze-
społu juniorów U-19 będzie bar-

dziej wymagająca. Będą więc 
trudne momenty. Za nami su-
per start, ponad stan, zawod-
nicy szybko pojęli nasz pomysł 
na grę. Podkreślam nasza walka 
to maraton, a  nie sprint. 

- Jeśli chodzi o PP na szcze-
blu podokręgu, jest on dla nas 
oczywiście równie istotny jak 
rozgrywki ligowe, mając 
na uwadze, że jesteśmy obroń-
cami tego trofeum – mówi pre-
zes Akademii Piłkarskiej Wisły 
Kraków Michał Jania. - Zawsze 
poważnie podchodzimy do tych 
rozgrywek. Jako drużyna wystę-

pująca obecnie na poziomie 
trzeciej ligi, która w poprzednim 
sezonie dwukrotnie wygrała 
spotkanie z Cracovią II, uwa-
żam, że jesteśmy faworytem. 
Musimy być tego świadomi, że 
jadąc do Rącznej, kibice będą 
od nas oczekiwać zwycięstwa. 
Ale oczywiście znamy zespół 
Cracovii. Wiemy, że pod wodzą 
trenera Paszkiewicza mocno 
narzuca swój styl gry,  dominuje 
w rozgrywkach.  

W drugim meczu półfinało-
wym Bronowianka zagra z Wie-
czystą II (środa, 15.30).  ą

Przedsmak derbów, na razie w PP
PIŁKA NOŻNA

Dziś o godz. 15.30 w CTC 
w Rącznej odbędzie się 
półfinałowy mecz Pucha-
ru Polski na szczeblu 
okręgu pomiędzy rezer-
wą Cracovii a rezerwą Wi-
sły Kraków.

Jacek Żukowski

Rok temu Cracovia II przegrała z Wisłą II 0:1 
w rozgrywkach trzeciej ligi. Spadła z niej i gra w IV lidze
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Prawdziwą burzę wy-
wołały sędziowskie 
kontrowersje w me-
czach Legii z Wisłą i Ja-
giellonii z Górnikiem. 
Coś złego dzieje się z pol-
skim sędziowaniem 
w PKO Ekstraklasie? 
Oglądam inne ligi i tam też 

są błędy, a w lidze hiszpań-
skiej to jest ich multum! My-
ślę, że trochę się wyżywamy 
na polskich arbitrach i jest to 
chyba jakaś skoordynowana 
akcja. Problemem naszej 
piłki jest jakość gry, a nie ja-
kość sędziowania. 

Powtórki telewizyjne 
wykazują jednak, że sę-
dziowie w ostatnim cza-
sie w naszej lidze mylą 
się dosyć często. 
Ale niestety pomijane jest 

w komentarzach to, jaki po-

ziom ma nasza liga. Nie wi-
dzimy, że mistrz Polski jedzie 
do przeciętnej angielskiej dru-
żyny w Lidze Europy i nie ist-
nieje na boisku, cały czas jest 
natomiast alibi w postaci sę-
dziów. Kiedyś rozmawiałem 
z Kazimierzem Górskim i on 
powiedział mi, że nigdy pu-
blicznie ich nie atakował. Dla-
czego? Bo choć miał uzasad-
nione pretensje, to odbierało 
mu później argument w roz-
mowie z zawodnikami. I to 
było bardzo mądre. Ja w ogóle 
uważam, że to, co się dzieje 
ostatnio, to jest jakaś krucjata. 

Mocne słowa. 
Tę krucjatę wywołało 

kilku kolegów ze środowi-
ska sędziowskiego i to jest 
dla mnie kompletnie niepo-
jęte. Nie akceptuję takich 
zachowań jak panów Wój-
cika, Rostkowskiego, Lycz-
mańskiego, którzy dla ja-

kichś osobistych karier me-
dialnych pozwalają sobie 
na obrażanie i poniżanie 
swoich kolegów. Odnośnie 
tych panów, których nazwi-
ska wymieniłem, to powie-
działbym tak: zapomniał 
wół jak cielęciem był. 

Bardziej ma pan preten-
sje do sędziów aktualnie 
komentujących wyda-
rzenia niż tych, którzy 
pracują na boisku? 
Cała trójka tych arbitrów 

popełniała nie raz błędy, 
czasami poważne, tak jak 
ja, bo w tym fachu to jest 
nieuniknione. 

Sędziowie od tego se-
zonu pracują przy ob-
słudze VAR z siedziby 
PZPN w Warszawie. Są 
komfortowe warunki 
i dzięki temu też miało 
być przecież lepiej. 

I bardzo dobrze, że jest ta 
siedziba, ale przy VAR pracują 
ludzie i też mogą się mylić. 
Tam, gdzie jest człowiek, tam 
jest możliwość pomyłki. Zda-
rzają się ewidentne błędy, ale 
tak samo zdarzają się trenerom 
i piłkarzom. Dla mnie najlep-
szym VAR-owcem jest Paweł 
Gil, z tym, że on jest głównie 
wykorzystywany przez UEFA, 
szkoli zresztą sędziów VAR 
na całym świecie. Apeluję 
o opamiętanie w tym temacie. 

Kiedyś był pan prekur-
sorem sprowadzania 
do naszej ligi arbitrów 
z zagranicy. Może warto 
wrócić do tego pomysłu? 
Zgadza się, ale to było 

na zasadzie wymiany i zaczy-
nałem wtedy od współpracy 
z Węgrami. Pytanie, czy ci z za-
granicy będą teraz lepsi? Czy 
naprawdę chcemy mieć u sie-
bie takich sędziów jak pan La-

hoz z Hiszpanii? Jeśli chodzi 
natomiast o szkolenie i wy-
mianę, to jak najbardziej je-
stem za takim pomysłem. 

Widzi pan jakiś sposób, 
żeby poprawić tę całą sy-
tuację w polskim sę-
dziowaniu? 
Mamy za mało arbitrów. 

Nikt nie chce sędziować w li-
gach amatorskich, gdzie stawki 
są marne. Jak się pojedzie cza-
sami na prowincję, to jest jeden 
arbiter, a nie trzech. Niektórzy 
muszą z kolei sędziować cztery 
mecze w weekend i to nie jest 

zdrowe. Młodzi szybko się 
zniechęcają, często właśnie 
przez to, że na górze jest taki 
hejt i taka agresja.   

Co w tej sytuacji? 
Może dobrze byłoby wpro-

wadzić takie rozwiązanie jak 
w Niemczech. Tam każdy 
klub w rozgrywkach amator-
skich ma obowiązek zgłosze-
nia kandydata na sędziego. 
Taki człowiek idzie na kurs, 
a potem sędziuje. Nawet jeśli 
po roku czy dwóch latach 
ochota mu przejdzie, to jest ja-
kieś wzmocnienie.   ą

W piłkarskiej PKO Ekstraklasie w ostatnim czasie aż roi się od sędziowskich 
błędów. Co się dzieje z polskimi arbitrami? Jak poprawić aktualną sytuację? 
Rozmawiamy z Michałem Listkiewiczem, byłym arbitrem i byłym prezesem PZPN

Michał Listkiewicz: Krucjata i zorganizowana akcja

Michał Listkiewicz w mocnych słowach odnosi się 
do krytyki sędziów. Uważa, że głównym problemem 
polskiej ligi jest poziom piłkarski
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PIŁKA NOŻNA

Zbigniew Czyż

SPORT|
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- Pierwszą połowę zaczęliśmy źle, ale 
przez jej ostatnie 20 minut pokazali-
śmy swoją grę. Mieliśmy okazje, żeby 
strzelić gole - mówił na pomeczowej 
konferencji prasowej prowadzący 
Wieczystą Florentin Petre, zastępu-
jący zawieszonego trenera Żeljko Ko-
picia. - Po przerwie graliśmy lepiej, 
mieliśmy bardzo dobre momenty, 
były kolejne szanse. Wynik 1:2 nie od-
daje obrazu meczu, sprawiedliwy 
byłby remis. W ostatnich kwadransie 
mocno przycisnęliśmy, mogliśmy wy-
równać, ale w futbolu nie zawsze wy-
chodzi tak, jak byśmy chcieli. 

- Trzeba oddać przeciwnikowi - 
graliśmy bardzo trudne spotkanie, ry-
wal naprawdę dał się nam we znaki 
i fizycznością, i umiejętnościami gry 
w piłkę. Jestem pod wrażeniem - do-
dał trener GKS-u Rafał Górak. 

Faktycznie - Wieczysta częściej 
była przy piłce, miała znacznie więcej 
bramkowych okazji, ale brakowało 
skuteczności. Nie chodzi nawet o to, 
że bramkarz był przeszkodą nie 
do przejścia, po prostu strzały były 

albo niecelne, albo dość łatwe 
do obronienia. Niemniej warto doce-
nić to, że po reprezentacyjnej przerwie 
Wieczysta gra lepiej, ładniej dla oka, 
stwarza dużo okazji, a do tego nieźle 
broni, z czym wcześniej był ogromny 
kłopot. Ta poprawa widoczna była już 
w piątkowym meczu z Wisłą Płock 
(3:0), teraz - nie licząc wyniku - też nie 
było źle. Co również ważne, zespół ma 
skuteczne opcje w różnych ustawie-
niach - długo grał z wahadłowymi, 
w końcówce przeszedł na grę czwórką 
w obronie i dwoma napastnikami. 

„Pechem” w tym spotkaniu było 
to, że GKS zagrał zabójczo skutecz-
nie. Oddał dwa celne strzały, zdobył 
dwie bramki i zgarnął pełną pulę. 
Trzeba oddać, że akcje były pierw-
szorzędne - po wyprowadzeniu 
pierwszej z nich z własnej połowy 
piłka wędrował między zawodni-
kami, na końcu niepilnowany Ilja 
Szkurin celnie uderzył z pola karnego 
(to jego 8. gol w lidze w tym sezonie). 
W drugim przypadku Krakowianie, 
również po szybkim rozegraniu 
na skrzydle, zostali „rozklepani”, 
a całość zwieńczył lider GKS-u Bar-
tosz Nowak (wcześniej miał asystę).  

Warto też zauważyć, że Katowi-
czanie do przodu parli w zasadzie 
tylko wtedy, gdyby był remis i szybko 
osiągali cel. Przez większość piłką 
grała Wieczysta, miała okazje, tyle że 
nie była tak skuteczna. 

Zresztą ekipa z Krakowa gola 
na 1:1 w 62 min zdobyła akurat wcale 
z nie tak oczywistej sytuacji. 

Po wrzutce Lisandro Semedo Duje 
Dujmović przeszkodził Bartoszowi 
Białkowi, nie trafił najlepiej głową 
z kilku metrów, ale  piłka po koźle 
wpadła przy dalszym słupku. 

Inne szanse było dużo klarowniej-
sze. Największe „pudło” zaliczył Lu-
cas Piazon, zamykający na piątym 
metrze akcję po zagraniu z boku 
z Semedo. Ten ostatni też miał do-
brą szansę (57 min), podobnie jak 
w końcówce Ben Lederman (88 
min) - oba uderzenia obronił Gabriel 
Kobylak. Ponadto później niecelnie 
głową uderzyli Nikola Knezević (89 
min) i Aleksander Djermanović 
(90+3). A jeszcze w I połowie prze-
strzelił Karol Fila. 

Dla Krakowian był to drugi mecz 
w serii trzech w ciągu ośmiu dni. 
W najbliższy piątek zagrają u siebie 
z zamykającym tabelę Rakowem 
Częstochowa (godz. 18). 

 
GKS KATOWICE - WIECZYSTA KRAKÓW 2:1 (1:0)  
Bramki: 1:0 Szkurin 15, 1:1 Dujmović 62, 2:1 Nowak 74. 
GKS: Kobylak - Czerwiński (79 Jędrych), Klemenz, Resta - 
Wasielewski, Łukasiak (85 Milewski), Kowalczyk (46 Wol-
ski), Wdowiak (63 Galan) - Wędrychowski (63 Bartlewicz), 
Szkurin, Nowak. 
Wieczysta: Kochalski - Djermanović, Milić (82 Knezević), 
Dujmović - Fila, Christensen (62 Białek), Maigaard, Pestka 
(62 Vojtko) - De la Rosa (46 Koulouris), Semedo (68 Leder-
man), Piazon. 
Sędziował: Marcin Kochanek (Opole). Widzów: 9116. 

 
W innym poniedziałkowym meczu: Radomiak  
Radom - Motor Lublin 2:3 (1:0), Koperski 24, Kingue 80 
- N'Diaye 53, Czubak 70 karny, Simon 90+2. ą

Futbol bywa niesprawiedliwy. 
Przekonała się o tym Wieczysta
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Wieczysta Kraków w zaległym meczu w Katowicach zrobiła dobre wrażenie, ale punktów nie zdobyła 

EKSTRAKLASA PIŁKARSKA

Wieczysta Kraków przegrała 
zaległy mecz z GKS-em Kato-
wice 1:2 na jego boisku. W po-
niedziałkowy wieczór druży-
na punktów nie zdobyła, ale 
swoją postawą i jakością gry 
pokazała, że może jak równy 
z równym rywalizować z czo-
łowymi zespołami w lidze. 

Artur Bogacki

SPORT A W najbliższą sobotę na torze Wandy Kraków będzie żużlowy 
Turniej o Puchar Marszałka Województwa Małopolskiego (g. 14)

Na trasach we włoskiej dolinie nasza 
utytułowana zawodniczka przed laty 
zdobyła srebrny medal mistrzostw 
świata 2013. Sięgała też tam po zwy-
cięstwa w prestiżowym Tour de Ski. 
Pamiętne są zwłaszcza mordercze 
podbiegi na kultowy dla narciarzy 
szczyt Alpe Cermis. 

- Wspominam to czasami, i to 
z ogromną satysfakcją, bo to trudne 
rzeczy były, ale nie tylko dla mnie, 
było nas tam trochę. Powiedziała-
bym, że to fajne wspomnienia. A Val 
di Fiemme to też jesienne wspina-
nia, rowery, narty, rolki - wylicza. 

Od czasów sukcesów pani Justyny 
nie mieliśmy biegaczki narciarskiej, 
która byłaby na stałe zagościć w ści-
słej światowej czołówce. Kiedy może 
się doczekać następczyni, która do-
starczy nam takich wrażeń? Kowal-
czyk-Tekieli kiedyś pracowała z kadrą, 
zna też dobrze środowisko. 

- Troszeczkę nie jestem w temacie, 
w tym momencie jestem daleko 
od sportu wyczynowego i od Pol-
skiego Związku Narciarskiego. Ja ży-
czę jak największych sukcesów jak 
najszybciej. Elizka Rucka w poprzed-
nim sezonie pokazała, że jest w stanie 
bardzo dobre biegi robić, to młoda 
dziewczyna, po urodzeniu dwójki 
dzieci. Dajmy czas pracować jej i tre-

nerowi, może z tego będzie coś faj-
nego - mówi była zawodniczka. 

W tym roku w PZN były wybory 
prezesa, został nim ostatecznie Apolo-
niusz Tajner. Przy tej okazji pojawiły 
się głosy, że Kowalczyk-Tekieli może, 
a według niektórych - nawet powinna, 
kandydować na to stanowisko. To 
tego nie doszło. 

- W tym momencie mojego życia 
nie jestem w stanie poświęcić tyle 
czasu i energii, ile potrzeba by na to, 
aby jakąkolwiek taką funkcję pełnić. 
Bo to są funkcje, które wymagają bar-
dzo dużego poświęcenia, żeby je wy-
konywać dobrze. A nawet żeby je wy-
konywać średnio. A jeśli już za coś się 
brać, to najlepiej, jak się potrafi. Więc 
byłoby to po prostu nie fair w stosunku 
do ludzi, którzy chcieliby ze mną pra-
cować i którzy by wierzyli, że coś je-
stem w stanie zrobić - zaznaczyła Ko-
walczyk-Tekieli. 

A może współpraca z kadrą? Taka 
opcja zresztą już była realizowana. 
Czy może to już rozdział zamknięty? 
- Nie, nie spaliłam za sobą mostów, ale 
póki co mój synek jest mały, nie chcia-
łabym ograniczać czasu, który mogę 
spędzić z nim, dla niego i dla siebie - 
ucina nasza mistrzyni. 

Całkowicie z biegami jednak nie 
skończyła, startuje w zawodach. Po-
jawiała się w roli ekspertki podczas 
transmisji z igrzysk olimpijskich. 
Udziela się w mediach społecznościo-
wych, została felietonistką „Tygo-
dnika Powszechnego”. 

- Jest to dla mnie fajnie. Igrzyska 
były fantastyczną przygodą, nie że 
lekką, ale super było. Lubię sobie pi-
sać, bo to jest dla mnie mocno takie 
motywujące. I można to robić po no-
cach - śmieje się. ą

Rola prezesa albo trenera? 
Dla naszej gwiazdy sprzed lat 
najważniejsza jest rodzina 

SPORTY ZIMOWE

Justyna Kowalczyk-Tekieli zo-
stała uhonorowana przez re-
gion Val di Fiemme specjalną 
pieczęcią - za sukcesy, które 
promowały też region. Jakie  
plany na najbliższą przyszłość 
ma nasza znakomita przed la-
ty biegaczka narciarska?

Artur Bogacki

Narciarka Justyna Kowalczyk-Tekieli została uhonorowana przez Val 
di Fiemme. Na trasach w tym regionie odnosiła kiedyś sukcesy
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